
GLOS POMORSKI
Nr. 53 — Rok 4. (G A Z E T A  P O M O R S K A ) Wu»"«r poIedyft«y 2 0 0 ooomk.
P k ao au .c ik la  m le|scow a: Przy odhiww w ekspedycji 3.4CO.OOO,

w agenturach miejscowych miesięczni. 3 6 0 0  UUO mkp., przez pocztę 
przy zamówienia orzez ekspedycję nas/.ą }• O  ó.OOO mkp.f wprost 
na pocicie lub n listowego miesięcznie 3  8 8 6 .00  0  mkp. —  pod 
opaską w Polsce i ao Odr L isk a  e.OOO.Uw mkp., za granicę 6500000 mu. 
polskich Inb ich wartość walutowa, do Pranoii 18,— fr., (z  w>ayJką 
jo  2-gl dz.tń 14 fr.i do Anglii 5 shjll>ngow, do Stanów /.jednoozon] ch 
80 cent W razie nieprzewidzianych wypadków, jak streiki, przeszkody 
techniczne i. t d. preuumeraiorzy nie mnią ptawa tadania niedostctr- 
ezonycb numerów, lub zwruin prennmwraty. — Przy waloryzacji oho* 
wiązuje odpowiednia dopłata.

Rachunek bieżący: B* lc Pow iatowy Grudziądz, Bank Związku Spółek 
Zar >bk., Danzlger Prlvąt>Aktienbank Gdańsk i Oru Jzirdz. P. K. k_ P. 
Grudziądz. — Kontu ozeki we: Gdańsk nr. 1980. K<>ntt pocztowe: 
Kasa Oszczędności. Oddział w Poznaniu nr. 201193 Miejsce płat- 
n&aCi wykonania Grudziądz.

Oąioszania z Polski. Wiersz wysokości milimetra w dziale og.osze- 
aiowyrn na stronie H-lamowej 125.000 mk. v  d ziale reklan.owym na 
■tronie t-3 łani. przed tekstem 7 0.000 mk., wśród tekstu 500.000 mk., za 
tekstem 400.000 m k, dla W. M. Gdańska obowiązują te same ceny, dla 
Nli miac doehud-il 150% nadwyżki, dia reszty zagranicy 200°/o nadwyżki, 
płatne w maikach polskich inb iob wartości waiulowej. Za tłomaozenia 
oblicza się 20%, nadwyżkt. — Rachunki są natychmiast piaine. w razie 
zwłoki dłuższej niż 72 godzin stosować będziemy ceny bieżące. Każda 
uówa podwyżka taryfj obowiąznje wszystkie ogłoszenia zlecona przed 
dniem zmiany cen — Admm al anj« nie przejmuje odpowiedzialność i za 
terminowe umieszczenia ogłoszeń.

Rękopisów nades'anyoh nie zwraca się.

rektor pr ty  i mul od godzi 10-tej do 11-tel przH  południem. 
Redaktor Nr.ozeiny przylmnje od godz. 11-tet do 12-tej w południu.

R e d a kc ja  i A d m in is tra c ja  
drobioa/a 27  2 9 . G r u d z i ą d z T so ota. dnia l-*>o marca 1924, Tele fon  nr. SO i 51.

Niesłychane gwałty przeciw Połakomi
Aresztowanie Polaków w niem. części Śląska, — Niemcy biję Polaków za przyzna nie 

się do polskości. — r epresje przeciw b. powstańcom.
Katowice. (A W .) Władze- niemieckie zaresztowa- 

ty około 70 Polaków, którzy mieszkają w niemieckiej 
części G- Śląska a pracują w  kopalniach i zakładach prze 
mysłowych na polskim G. Śląsku. Aresztowanym zarza-

cp się należenie do Związku Powstańców na podstawie, 
że znalez;ono u nich leg-iymacje. Podczas aresztowa­
nia kilku osób pobito do nieprzytomności.

Awsosy o! cersk;e w spowej lomisji wojskowej.
Warszawa, 28. 2. (Pat.) Sejmowa komisja wojsko­

wa załatw, iia dalsze artvku!y do 90-go wiączn:e projektu 
ustawy o podstawow. prawach i obowiązkach szerego­
wych W . P. Przy drugim punkcie po-ządku dziennego 
byiy zapytania co do dekretu p. Prezydenta Rzplitei o 
awansach oficerów, albowiem rzekomo jest on sprzecz­
ny z ustawami. *

W  odpowiedzi zabrał głos przedstawieni M. S- V 7. 
podpułk. P e t r a ż y c k i ,  zastrzegając się kategorycznie 
co do przypuszczenia momentów politycznych przy re 
dagowaniu dekretu o awansach oficerów i oświadczył,

że m<ano w  nim tylko na myśli ułatwienie orientacji dla 
dowódców przy awansie.

Wreszcie w związku z sprawa poruszona na poprze- 
dniem posiedzeniu komisji pos. K o ś c i a f k o w s k i  o- 
swiadczył w imieniu pos Tliugutta, że ter ostatni, jako 
minister sp r̂aw wewn. nie podp sa? rozporządzenia że 
do milicji ludowej mają być przyjmowani tyiKo judzie, 
zaleceni pizez PPS. i W yzw .

W  odpowiedzi po*. Z a ł u s k a  (ZLN.) oświadczył, 
że przedstawi dokumenty, stwierdzające, że ps. Thugutt 
jako min. spraW wewn. w j stąpił na Radzie Ministrów z 
takim wnioskiem.

Koisam  Stonesa zakupuje przedsiębiorstwa bankowe i przemysł, w l f d z i .
Łódź. (A. W .) .Kurjer Wieczorny" donosi: W  sfe­

rach finansowych i ptzem. krąży uporczywie pógłoska 
i«» większą część akcyj jednego z poważniejszych ban­
itów łódzkich oraz wielką fabrykę wyrobów włókienni­

czych w  Warszawie zakupił w  tych dniach znany dzia­
łacz przemysłowy p. D-, który . ’alr twierdza, wtajemni­
czę,ni —  działa z raimehia koncernu Stinnesa.’

Ameryka nważa za absurd pożyczki; dla Niem ec.
Londyn, 28. 2. (Pat.) „Westminster Gazette'* donosi, 

że Stany Zjedn. gotowe są wysłać rzeczoznawców na 
konferencję gospodarczą Tenże dziennik podaje, że w 
kołach finansowych Ameryki uważają za absurd udzie­
lenie Niemcom pożyczki w wysokości 250 nrljonów fun­

tów szterl. W  kołach tych panuje opinja, że Niemcom 
możnaby przyznać pożyczkę w wysokości najwyżej 50 
miljonów funtów i to tylko pod tym warunkiem, że poży 
czka i procenty od niej byłyby zabezpieczone na mająt­
ku niemieckim.

Uczczenie pamięci Wilsona w szkołach.
Warszawa, 28. 2. (Pat.) Minister wyzn. rei. f ośw. 

publ. zarządzi’ , aby w  celu uczczema pamięci zmarłego 
byłego prezydenta Stanów Zjedli. Wilsona, dnia 6 marca 
jako miesiąc po śmierci prezydenta Wilsona we wszyst­
kich szkołacn średnich zawodowych oraz powszechnych 
dla dzieci powyżej lal 10 urządzono w czasie zajęć lek­
cyjnych krótkie przemówienie, poświęcone Wilsonowi, 
jego działalności dla Polski ze szczególnem uwzględnie­
niem udziału Stan. Zjedn. w wojnie oraz punktu 13-go 
deklaracja z dn'a 8 styczwa 1918 r., zawierającego zasa­
dę niepodległości Polski i Jej dostępu do morza Na gma 
chach szkolnych należy w tym dniu wywiesić flagi pań- 
Stwowe rolskie, zwinięte do połowy.

Warszawa, 28- 2. (P a ł ) Dziś Odbyło się posiedze­
nie nadzwyczajne sejmowej komisji dia zbadania zajśl 
listopadowych w Krakowie. Tarnowie i Borysławiu. Na 
posiedzeniu przyjęto regulamin określającv zadania i 
sposoby postępowania komisji- Komisja uchwaliła zwró­
cić się do rządu, aby przedstawił -je swej strony prze­
bieg zajść.

♦  >
Lwów, 28. 2. (Pat.) Rada miasta Lwowa uchwaliła 

na dzisiejszem posiedzeniu subskrybować 500 akcji Ban­
ku Polskiego.

*
Paryż, 28. 2. (Pat.) Rzeczoznawcy komitetu Davesa 

odczytali sprawozdanie szefa sekcji ekonomicznej Ligi 
Narodów Saltersa. dotycząee metod stosowanych w 
akcji sanacyjnej Austrjl

Dymisją gabinetu Tb&unisa.
Bruksela, 28. 2. (Pat.) Na posiedzeniu senatu, wśród 

głośnego tumultu Theunis zawiadomił o zgłoszeniu dy- 
m sji gabinetu. W  kołach politycznych sądzą, że Theunis 
obejmie władzę ponownie.

Paryż, 28. 2. (Pat.) . Matin" podaje z Brukseli, że 
król życzył sobie aby Theunis podjął sie misji tworzenia 
nowego gab'netu; Theun-s jednakże odmówił. Jest rze­
czą możliwą, że misję tę otrzyma Vanderwe!de Gdyby 
i ten odmówił, w  takim razie “  zdaniem dziennika —- 
król zwróci się do przewodny famandzkich katolików.

Protest gdański przeciwko przyzn. Police Westerplatte 
jako mieisca wyładunkowego.

Gdańsk, 28. 2. fPat.) Wczorajsza prasa niemiecka 
Wzywa ludność Gdańska do złożenia energicznego pro­
testu przeciwko raportowi konfsji Ligi \Narodów, przy­
znającemu Polsce półwysep Westerplatte na skład pol­
skiej amunicji, przewożonej przez Gdańsk.

♦
Rokowania celem zlikwidowania strejku urzędników 

państwowych w Austrii bez rezultatu.
Wiedeń, 28. 2. (Pat.) Rokowania, które odbyły się 

wczoraj przy pośredn'ctwie kanclerza Seipla w sprawie 
zlikwidowania straiku urzędników państw zostały bez ‘o- 
siągnięcia rezultatów zerwane. Nie doszło do porozu­
mienia u dwóch ważnych kwestiach, a. mianowicie w  
kwestji płac i w  kwestii służby kasowej. W  sprawach 
tych przeciwieństwa okazały się tak znaczne, że kan­
clerz Se-pel stwierdził, iż dalsze pertraktacje są bezcelo­
we. Kanclerz Wyrazi4 przytem nadzieje, że przerwa w 
rokowaniach będzie krótka. Na dzień dzisieiszy komisja 
zawodowa zwołała posiedzenie, na którem będzie oma­
wiany strajk urzędników bankowych

*
Rząd angielski nie myśli o  autonomii dla Indji.

I Londyn. (A. W.) Sekretarz stanu dla spraw kolon­
ialnych zakomunikował w Izbie Lordów, że rząd angiel­
ski nie myśli o nadaniu Indjom nowej autonomii, a to dla­
tego, że ustalony przed 2 laty statut dla Indii wprowa­
dzony został wobec tego, że inna forma rządów dla Indji 
byłaby niebezpieczna i zgubna dla narodu indjdskiogo

Udzinf Polaków w wyborach do rad jnrłnnycb 
w Niemczech.

Berlin, 28. 2. (Pat-) „Dziennik Berliński" nodnje do 
wiadomości, że do wyborów do rad gminnych w  całetn 
państwie niemieckiem przystępują Polacy w kałdej zmi- 
nie f każdem mieście z własnemi bstanił, jeśli tylko licz­
ba wyborców jest- wystarczającą do podpisania wniosku 
wyborczego. Termin tych wyborów wyznaczony został 
na dzień 4 maja br. „Dziennlk Berliński" wzywa wszyst­
kich Polaków-, aby stawili sie do urn wyborczych i za­
znacza. że będzie to pierwszą próiba sił polskich w  Rze­
szy. —

J u t r o  w  S o b o t ę ! 8l7s J n t r o j . w  S o b o t ę !

W i e l k o p o l a n  k  a !

Wielki Wieczór Ar!ystycziv!!
I« * « ■   .7.1 II..... I. M.sS7

Występy pleririxor/.ęa». s ił artjrst.TCinjeiu
na rzeoi „ T y g o d n i a  I n w a l id y  V% © _en »n **w “ . 

P o c i ą t e k  o  g o d z in i e  8 - m e j  w i e e r o r e m . '  “U p

Ani chwili zwłoki.
Wstąpiliśmy w  okres sanacji. — Bezła i i chaos ma 

się ku końcowi. —  Powstaje Bank Polski którego zada­
niem będzie emisja zdrowego pieniądza, opartego na re­
alnych wartościach! — Jakaś otucha wstępuje w serca. 
Minie bezpowrotnie ten okres czasu, gdy kosztem warst­
w y ubogiej, biednej spekulanci rozmaitego pokroju rcbili 
kolosalne fortuny. —

Niedaleka jest przyszłość, gdy marka pTska zosta­
nie z biegu wycofana, a jej miejsce zajmie złoty polski.

Podstawowe kroki zostałv już zrobione. Rząd w y­
tęża siły, aby na drodze zwiększenia wpływów i zmniej­
szenia wydatków ctocrowadzić budżet państwowy do 
równowagi. Luty jest miesiącem bezdeficytowym. Per­
spektywy na przyszłość muszą być równie optymistycz­
ne, skoro rząd zdecydował sie zatrzymać maszynę dru­
karską na potrzeby skarbu To samo ma si< stac z  dru­
kiem marek na cele gospodat cze.

Równowaga budżetowa, zatrzymanie maszyny dru­
karskiej i związana z., tem stabilizacja kursu marki ooi- 
skiej — stanowią zasadnicze vło na któiem rozwijać się 
może pomyślnie organizacja Banku Polskiego i dojść do 
Skutku emisja złotego.

Zapisy na akcje Banku Polskiego płyną bez przer­
wy. Wszystkie Oddziały P. K. K. P., około 50 banków 
prywatnych w a z  z licznemi filjami przyjmuią subskry­
pcję. Kwity, związane z  zap:sy\van;em się na akcje są 
wolne — jak wiadomo— od opłat stemplowych. Banki 
nizbiorą żadnych opłat zł manipulacje zap’sowe. Czy­
niono wszystko, aby społeczeństwu ułatwić rozkupienjp 
akcyj.

Jeśli gdziekolwiek istnieje wątpliwość, czy społe­
czeństwo jest w stanie złożyć tyle kapitału, iie potrze­
ba w tym wypadku (10n miljonów złot.) wątpliwość ta 
pozbawiona Jest realnych podstaw. Obliczenia wykaza­
ły, iż w Polsce jest conajmniej 6 razy tyle złota i walut 
obcych, iie trzeba na zakup akcyj.

Bank polski powinien być dziełem całego spoleczeńr 
stwa. Tc też społeczeństwo bez chwili zwłoki musi &G- 
nąć na apel rządu i pośpieszyć ze swymi T^sobami, aby 
unicżliwić stworzenie podstaw do naprawy skarbu. —

Zapisy bwać będą zasadniczo do 31 marca br.
Komitet organizacyjny może jednak zamknąć listę 

subskrypcyjną wcześniej. Zależy to niewątpliwie od e- 
nergji, z jaką społeczeństwo paprze prace komitetu or­
ganizacyjnego. Należy sob'e uprzytomnić że im pr;- 
dzej akcje będą rozkupicne. tem szybciej Polska zyska 
nowy, Złotowy pieniądz.

Przez pięć lat staczaliśmy się w  przepaść iufla.ji. 
Ginęliśmy od drożyzny. Byliśmy świadkami wyuzdanej 
spekulacji walutowej.

Ten okres zapada w  przepaść. Nadchodzi nowy, 
gdy oszczędność, praca i zdrowa kalkulacja decydować 
będą o powodzeniu ekonomicznem. ‘ Musin1"  zrobić 
wszystko, aby chwilę te przybliżyć i stosunki finansowe 
ustalić- Nikomu nie wolno stać obojętnie, w  roli widz i.

Akcja Banku Polskiego kosztuje Sto złotych. N ie­
wielu jest takich ludzi w Polsce, którZT,by nie hvli w s u ­
nie kupić choć jednej. Niechaj miljon Polaków nabedGe 
po jednej akcji, a subskrypcja (Ukończona.

Polska w  ciągu 5 pierwszych lat niepodległości roz­
winęła się gospodarczo. Nadszedł czas, by wszyscy 
spełnili elementarny dług wdzięczności i subskrybowali 
akcie Banku Polskiego Leży to zresztą w  icŁ interesie, 
bo szybko dokonana subskrypcja da tem prędze' zdro­
w y pieniądz i normalny kredyt.

Zbrodnią więc byłoby, gdyby warstwj zamożne me 
pośpieszyły na ratupek skarbu. — Uczynić to trzeba j.ił 
y  najbliższym teminie gdyż społeczeństwo będzie wie­
działo, kto współdziałał z państem w  sprawie naprawy 
ż^cła gospodarczego, a kto biernością i obojętnością rzu­
cał mu kamienie pod no&. —



( .73 Lutego)
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Posiedzenie Sejmu.
Prawo o ochronio

Powodzenie subskrypcji.
Ogłaszane w komunikatach Komitetu Organizacyj­

nego Banku Polskiego warniki cyfrowe dotąd nie wyka­
zują cyfr imponujących. Komitet bowiem ogłasza tylko 
te subskrypcje, na które otrzymał już formalne dekla­
racje i wpłaty. Zapowiedzianych tylko, ale jeszcze nie 
dokonanych i nie zapiaconycii subskrypcji nie wlicza się 
do wykazu urzędowego.

A przecież jyż wiemy, że cały szereg . grubych ryb“ 
pokaźne zapowiedział zapisy- Niema jednak w  Polsce 
łudzi i instytucji, któreby były w  stanie natychmiast 
wpłacić złotem lub walutami poważniejsze sumy. ( Jest 
to charakterystyczną cechą zubożenia Polski powojen­
nej, że kwota m>. miljona złotych dziś wydaje nani się 
niesłychanie wielką, gdy przed wojną niektóre polskie 
banki warszawskie miały po 20 milionów rubli otwarte­
go kredytu V  rosyjskim Banku państwowym.

A jednak istotnie dziś wszystkie instytucje finanso­
we i gospodarcze, które zamierzają podpisać poważniej­
sze ilości akcji Banku Polskiego, starać śie muszą usil­
nie o waluty 1 pożyczki nawet zagranicą, aby sprostać 
robowiązaniom. Nie dziw, że zapewnione już z tej stro­
ny poważne zapisy nie figurują dotąd w wykazach Ko­
mitetu Organizacyjnego.

A gdy utworzenie Banku.Polskiego i rozebranie akcji 
Srzez obywateli polskich w  interesie dobra wszystkich 
obywateli konieczną i nieodzowną jest potrzebą nie mo­
żna oglądać s *  na wielkie firmy i instytucje, na które 
równocześnie spada obowiązek uiszczenia się z daniny 
majątkowej, lecz trzeba sięgnąć w głąb społeczeństwa 
polskiego i zaapelować do społeczego rozumu wszyst- 
kih obywateli polskich.

Subskrypcja oparta o samych bogatych ludzi i wiel­
kie instytucje nie jest tern, czem powinno być stworzenie 
Banku Polskiego — dziełem ofiarnego, a rozumnego 
wysiłku całego społeczeństwa polskiego i poczucia jego 
samoobrony. Stare polskie — tak bardzo ciasne i nie­
mądre powiedzenie: „bezemnie też się obejdzie" —  tyle 
już wyrządziło szkody i tak bardzo osłabiło siłę pań­
stwowości polskiej przeszłości

Dziś hasłem nastzem powinno być: „Gdzie potrzeba 
Thpłski wota. tam mnie n;e zbraknie".

0 wytaifc panie amunicji polskiej
w Gnański.

(O d  n a s z e g o  k o r e s p o n d e n t a . )
Grudziądz, 29 lutego.

Utworzona na zlecenie Ligi Narodów komisja rzeczo- 
ezoznawców dla zbadania sprawy miejsca wyładunko­
wego amunicji polskiej w Gdańsku w  osobach kapitana 
K- Th. Borga, dyrektora portu kopenhaskiego. P. U. 
Hoemella, inżyniera szwedzkiego, Aubrey Smitha, kontr­
admirała angielskiego i francuskiego pułkownika A. L. 
Remonda, złożyła po zasięgnięciu informacyj na miejscu 
raport do Ligi Narodów, który podaję poniżej w 
streszczeniu:

Po dokładnem rozpatrzeniu sprawy i uwzględnieniu 
Wszelkich okoliczności konrsja wyraża opinję. że miej­
scem, które najbardziej odpowiada warunkom, wymaga­
nym w myśl umów i decyzyj powziętych przez Rade w  
dnru 22 i 23 czerwca 1921 w  przedmiocie ochrony składu 
i terenu dla tranzytu materjałów wojennych do Polski 
-  test teren półwyspu Westerplatte.

Wobec tego proponuje komisja, aby półwysep ten 
stawić rządowi polskiemu do dyspozycji, z tem założe­
niem, że będzie on używany Jedynie do ładowania i nia- 
gszynowania materjałów wojennych, idących tranzytem 
do Polski

W  uzasadnieniu swej opinji komisja wskazała na ko- 
•hzyści, które daje łatwa możliwość, izolacji tego terenu 
od reszty urządzeń portowych- Obszar jego odpowiada, 
zdaniem komisji, w  całej pełni celowi, któremu ma słu­
żyć. Celem urządzenia placu komisja proponuje wybu­
dowanie basenu długiego na 300 metrów na zachodnlem 
wybrzeżu półwyspu | odpowiednie przedłużenie boczni­
cy kolejowej-

Inwestycje te spowodują niewielkie tylko koszta z po­
wodu piasczystej gleby terenu. Poza tem trzeba zauwj- 
#yć, że teren Westerplatte i niewielka ilość znajdujących 
się tam budynków mieszkalnych przedstawia niewielką 
tylko wartość. Z drugiej strony piasek wyrzucony przy 
budowie basenu, może być zużyty do usypania wału 
ochronnego między składami amunicji a kanałem porto­
wym.

Francuski delegat pułkownik Pemond podniósł prze 
erw oznaczeniu Westerplatte jako miejsca wyładowania 
amunicji polskiej poważne zastrzeżenia i przemawiał za 
udzieleniem Polsce odpowiednich terenów na wyspie 
tfolm. Zdaniem jego koszty inwestycyjne zakładu spe­
dycyjnego na Westerplatte będą bardzo wysokie. Poza- 
tem budowa i przeprowadzenie projektu spowoduje po­
ważne opóźnienie realizacji, podczas gdy na Holmie tak- 
beraki, jak i dojazd kolejowy jest gotowy. j

Komisja nie przyłączyła sie do opinii pułk. Remonda 
te względu na to, że tereny na wyspie Holm przedsta­
wiają bardzo wysoką wartość tJJą obrotu handlowego z 
powodu Ich nofr>ćenia w centrum urządzeń portowych.

W fdług doniesień p>m niemieckich opinja komisji 
•eeczornawców zawiera jeszcze propozycję, aby ze 
względu na to, że pertraktacje powyższej sprawy trwa- 
te tuż % górą 3 l*ta. postawić Polsce termin jednoroczny

swmz-oIi eainlai-reń.

Zgromadzenie narodowe żada plebiscytu w sprawie 
przyszłego ustroju Grecji.

Ateny, 28. 2■ (Pat ) Zgromadzenie narodowe 192 
głosami przeciw 12 odrzuciło wniosek republikanów o 
aatychnrastowe złożenie dynastji z tronu i uchwaliło re- 
jsolucię, poruczaiąeą rządowi przeprowadzenie plebiscy­
tu. Republikanie opuścił salę posiedzeń, a kilku z nich 
fłeży io  mandaty poselskie.

Początek o godz. I I .30.
Po odczytan u interpelacji przystąpiono natychmiast do 

głosowania nad ustawą o ochronie najemców.
Przy  art. I zgodnie z wnioskiem sprawozdawczym od­

rzucono poprawkę p. Perlą aby wszędzie zamiast wyrazu 
„najemca" używać wyrazu „lokator*’ . Art. 1 przyjęto w 
brzmieniu komisji.

Art. 2 mówi o tem, jakie pomieszczenia nie podlegają u- 
stawie. Punkt b) glos głosi, ze nie podlegają ustawie tro- 
dynki będące własnością państwa lub Związku Samorządo­
wego i przeznaczone na cele wojskowe. Do tego punktu 
przyjęto porpawkę posła Hartglasa i Chełwońskiego. aby po 
słowach „będące*’ wstawić: „w  dniu 1 kwietnia 1924 r."

Punkt d) głosi, że ustawie nie podlegają na obszarach b. 
dzielnicy rosyjskiej i pruskiej domy, których budowa była. lub 
będzie ukończona do 1 lipca 1919 roku i t. d. Do 
tego punktu przyjęto poprawkę p.-Tadeusza Prószyńskiego 
aby zamiast stów: na obszarach b. dzielnicy rosyjskiej i pru­
skiej wstawić: „w  Ziemi Wileńsk ej domy i mieszkania, któ­
rych budowę ukończono lub któie kapitalnie odremontowane 
po wybuchu wojny w  1914 roku; na pozostałych obszarach 
byłej dzielnicy rosyjskiej i w  byłej dzielnicy pruskiej*.

Punkt f) stanowi, że ustawie nie podlegają dz:ennie w y­
najmowane pomieszczenia w  hotelach, gosjiodach i pensjona­
tach (pokojach umeblowany chi.

Przyjęto do tego punktu poprawkę P. Śliwińskiego, aby 
dodać: „z  wyjątkiem, jeżeli najemca zajmuje pomieszczenie 
przynajmniej od roku przed 'wejściem w życie nin ejszej u- 
stawy". Do tego punittu przyjęto redakcyjną poprawkę o. 
Inslera, zmieniającą porządek wyrazów,

W  punkcie g) wyjęte są z pod ustawy pomieszczenia w 
letniskach i uzdrowiskach, wynajmowane przez gości sezo­
nowych najdłużej na pół rckn. Przyjęto porpawkę p. Cheł­
mońskiego, aby zamiast słów: „przez gości sezonowych** po- 
w iedząc: „najdłużej na pól roku przez osoby nie mające w  
danej gminie stałego miejsca zam'eszkania“ .

Punkt h) wyjmuje z pod ustawy przedsiębiorstwa rozryw ­
kowe, jak kinoteatry, kabarety, sale tańców Itd.. Przyjęto 
wniosek aby skreślić .kino teatry.

Punkt Dbrzmi: ustawie nie podlegają pom'eszczenia w y ­
najęte na banki i kantory wymfcny, jednakże z wyłączeniem 
wynajętych spółdzielniom kredytowym i ich związkom". P rzyr 
jęto porpawkę p. Byrki aby po słowie „yynajętyćh*’ dodać: 
„instytucjom kredytowym państwowym i samorządowym". 
Dalej p.‘ i) wyjmował z pod ustawy potniszczenia Wynajęte 
spółkom akcyjnym składające się conajmniej z czterech po­
kojów. Przyjęto poprawkę p. Chełmońskiego aby przepis 
skreślić. Przyjęcie tej poprawki uczyniło nieaktualną pierw­
szą część poprawki p. Łypacewicza.

Punkt j) stanowi, że ustawie nie podlegają od dnia 1-go 
styęknia 1926 począwszy budynki, będące z przeznaczenia 
fabrykami. Przyjęto poprawkę posła Rąba, aby datę 1926 
zastąpić przez ,,1925*’ .

Punkt k) wyjmuje z pod ustawy ogrody, wynajęte jako 
przynależność mieszkania. Przyjęto poprawkę p. Tadeusza 
Prószyńskiego, aby dotyczyło to także i placów.

Przyjęto perawkę P. Łabędy, aby ustawie podlegały ro­
botnicze związki zawodowe ! stowarzyszenia pracowników 
umysłowych i fizycznych Z temi poprawkami artykuł 2-gi 
przyjęto.

Przystąpiono do art 3, traktującego o wolność umów, 
między lokatorem a gospodarzem.

Wniosek p. Sommersteina i Łypacewicza, aby cały ten 
artykuł skreś'ić odrzucono w  imiennetn głosowaniu 194 glosami 
przeciw 145. Również w  imiennem głosowan’u odrzucono 175 
glosami przeciw 155 wniosek p. Pużaka o odmienną stylizację 
ustępu 1-go, tj. aby dobrowolnie umówione komorne nie mogło 
być wyższe niż dwukrotna stawka ustawowa i ażeby to nie 
mogło dotyczyć meszkań do 5 pokojów (w  tekście było do 4).

Przyjęto poprawkę p. Sommersteina, aby końcowe słowa 
pierwszego ustępu: „4 pokojów włącznie" zastąpić ustępem: 
,5 pokojów włącznie z wyjątkiem pokojów, służących celom 
wykonania wolnego zawodu, oraz do pomieszczeń, którycli 
właściciele opłacają patent handlowy conajwyżej III klasy, 
a patent przemysłowy conajwyżej VII klasy.

Wszystkie inne poprawki odrzucono, bądź też zostały 
cofnięte

Do art. 5 przyjęto: poprawkę ks. Kub’aka. Artykuł ten 
ustala podstawę do oznaczenia wysokości komornego. Punkt 
2 opiewa. Jeżeli przedmiot najmu w  czerwcu 1914 nie bvł 
wynajęty, lub jeżeli nie można udowodnić, ówczesnego komor­
nego, to urząd rozjemczy do spraw najmu, lub sąd ustali pod­
stawowe komorne według ówczesnych cen przeciętnych*’ 
Otóż według poprawki ks. Kubiaka, wstawiono po wyrazach:
,/wczesnego komornego** zdatre: „albo też, jeżeli wysokość 
komornego była, jak np. dla sklepów reklamowych firm obec­
nych pozakrajowych widocznie zbyt wygórowane*’.

Najpierw glosowano nad poprawkami pp. Sommersteina 
Pużaka i Łypacewicza. zmniejszającemi stawki procentowe ko­
mornego. Wszystkie upadły, ostatnia w glosowaniu 'miennem 
155 glosami przeciw 184. Upadły potem i dalsze poprawki 
pp. Libermana, Królikowskiego, Sommersteina i Hartglasa, 
zdążające do specjalnych obniżek.

W  ust. 5. który powiada: „A ż do wprowadzerra złotego 
komorne oznaczone w  złotych może być płacone w  markach 
podług według kursu franka złotego ustalonego i ogłaszanego 
w  „Monitorze Polskim" przez ministra skarbu, a obowiązu­
jącego w  dniu „płatności*’ wstawiono słowo „zapłaty", W  ust. 
6. ze zdania: „Na żądanie najemcy komorne za pomieszczeni 
mieszkalne płatne będzie w  ratach miesięcznych" wykreślono 
na wniosek p. Sommersteina słowa „za pomieszczenia mie­
szkalne*’ .

W  art. 10 przyjęto poprawkę p. Sommersteina, aby po­
wództwo, wyn’kające z zawarcia niezgodnej z tą ustawą 
umowy i uiszczenia z tego tytułu jakichś kwot, przedawniało 
się nie w  ciągu roku, lecz w  ciągu 6 miesięcy po rozwiązaniu 
umowy najmu.

Na tem przewano głosowanie do 7-ej wieczorem.
O godz. 7.35 przystąpiono do głosowania nad poprawkami 

do art. 11, dotyczącego wypadków rozwiązania najmu.
Punkt 2 lit. ą) za ważną przyczynę uważa, je żeli najemca 

mima upomnienia zalega z zapłatą conajmniej dwóch nastę­
pujących po sobie rat komornego. Do tego punktu przyjęto 
poprawkę p. Pużaka. aby dodać: „chyba, że zaległość po­
wstała z powodu braku pracy lub wogóle nędzy wyjątkowej".

Punkt f) za ważną przyczynę uznaje, jeżeli najemca po­
siada inne mieszkanie w tej samej nrejscowości. Przyjęto 
poprawkę p. Sommersteina. aby dodać: albo też w innej miej­
scowości poza swem staiem miejscem /amieszkania, a to 
drugie mieszkanie nie jest mu niezbędn’e potrzebnem do w y­
konywania zawodu względnie dla kształcenia dzieci"..

Punkt g) za ważną przyczynę wypowiedzenia uznaje, je­
żeli w  -celu przystąpienia do budowy pomieszczeń m'eszka1 
nych koniecznie jest zniesienie lub przerobienie budowli, nie' 
bedącvch z przeznaczenia budynkami mieszkalnemi Artykuł

In*a alorów przyjęto.
przewiduje dalej, żę gdyby jednak wynajmujący bez słue®* 
ne^o powodu ie rozpoczął budowy w  ciągu 6 miesięcy po u- 
stąplenlu najemcy, lub wybudowane mieszkanie oddał na ce­
le zarobkowe, obowiązany będzie oddać najemcy odjęte mo 
pomieszczenia lub inne odpowiednie.

Punkt i): do tego punktu przyjęto poprawkę pos. Sommer­
steina, aby dodać „i obecnie najemca nie używa go, jako 
mieszkania". Przyjęto też następującą poprawkę posta Ha- 
rasza (Chrz. Dem.): „Jeżeli przedmiot najmu, który już przed­
tem służy} do pomieszczenia pracownikom Jego przedsiębior­
stwa, służy jemu samemu, jako skład lub pracownia, albo 
przed dniem 1 stycznia 1915 r. na to specjaln:e byl przygoto­
wany. na ten sam cel lub dla rozszerzenia swojego przedsię- 
biorstwa koniecznie i zaraz potrzebuje, wreszcie, gdy przed­
miot najmu zajmowany był przez zakład naukowy i staje się 
na ten sam cel lub dla rozszerzen i tego zakładu potrzebny*’.

Punkt j) przyjęto w  następującej redakcji wraz z po­
prawką pos Sommersteina: Za ważną przyczynę rozwiązan a 
najmu, ponadto gdy najemca dostarczy podnajemcy innego 
odpowiadającego potrzebom podnajemcy i podlegającego prze 
pisom niniejszej ustawy pomieszczenia.

Punkt 4 i art. 11. Do tego punktu przyjęto poprawkę p. 
Sommersteina, aby dodać: wz wyjątkiem wypadku, przewi­
dzianego w  ustępie d)“ . Punki d) mów! o puszczeniu w  pod 
najem za wynagrodzenie nadmiernie wysokie, W  punkcie 4 
dodano w  myśl poprawki pos. Sommersteina słowa: „podle­
gającego ustawie o ochronie najemców*’.

Punkt 5. Odrzucono w  imiennem głosuwaniu 172 glosam. 
przeciw 145 poprawkę p. Sommerste:na i p Pużaka o skre. 
śleniti w punkcie 5 następującego zdania: W  pisemnych umo­
wach podnajmu woino zastrzedz, iż pewne zdarzenia, mające 
doniosłe znaczenie dla najemcy, będa stanowiły ważną przy­
czynę wypowiedzenia hfb rozwiązania podnajmu.

Art. 12. Do tego artykułu była poprawka pos. Inslera d* 
punktu 2. Poprawka domagał? się dodan a słów: „o ile spad­
kobiercy przedsiębiorstwa spadkodawcy w  tym samym lokalu 
nadal prowadzą*. Poprawkę tę wnioskodawca cofnął, aie 
podtrzyma? i% poseł Chełmoński (ZLN) i Izba w glosowaniu 
ją przyjęła.

Do art. 14 o składzie urzędów rozjemczych przyjęto po 
prawkę pos. Sommersteina. aby druga połowa członków była 
powołana z pośród najemców, o ile ani oni saini.ani ch mał­
żonkowie nie posiadaia własnej nieruchomości miejskiej".

Do art. 15. przyjęto porpawkę pos Sommersteina. Chodzi 
o wymawian e się od powołania na członka urzędu rozjem­
czego. Przedtem było że o zasadności wymówienia się roz­
strzygała ostatecznie władza, któr? członka mianowała, a 
podług poprawki posta Sommersteina o zasadności wymó­
wienia się, rozstrzyga ostatecznie prezes sądu okręgowego.

W  art 17 o zespołach urzędu rozjemczego przyjęto po­
prawkę posta Sommersteina, aby dodać na końcu ustępi 
p:erwszego: „W  razie .-.poru między haj:mcą a podnajerncą, 
wchodzi w  sktad zespołu prócz przewodniczącego, względnie 
jednego zastępcy jeden ławnik najemcy i drug* podnajemcy**.

W  art. 22, mówiącym o moratorium mieszkaniowerr. dla 
bezrobotnych przyjęto poprawkę p. Sommersteina, aby na 
początku wstawić: W  sprawie o eksmisji może sąd. względni* 
urząd rozjemczy z urzędu lub na wn osek pozwanego uwzględ­
nić stosunki gospodarcze pozwanego i oznaczyć termin c- 
próżnienia przedmiotu najmu poza czasokres w  postępowania 
sądowem ustalony aż do 6 miesięcy.

Do art. 23 o tej samej sprawie przwjeto poprawkę pot. 
Szipera (ki. żyd.), który temu artykułowi nadaje następu­
jące brzmienie: Pozwany trac prawo do korzystania z .nc.- 
ratorjum mieszkaniowego o ile nie przyjmie odpowiednią 
pracy, wskazanej mu przez państwowy urząd pośrednictwa 
pracy na warunkach wdanej miejscowości ogólnie przyjętych 
z wyjątk'em, jeżeli odmów: przyjęcia pracy w  zakładach, ob­
jętych strajkiem lub lokautem Praca powinna być uważana 
za odpowiednią o ile odpowiada kwalifikacjom pozwanego i 
nie jest niebezp!eczną dla jego zdrowia an: moralności, jeżeli 
jest opłacana wystarczająco wedle przyjętych w całej mejsco- 
wości okręgu lub zawoo'zie norm ■ nie spowoduje dla pozwa­
nego poważnych przeszkód w jego pracy zawodowej.

Przystąpiono do art. 24, który ustanawia pobieranie od 
właścicieli nieruchomości podatków w wysokości 430 procent 
czynszu płaconego przez najemcę. W  głosowaniu imiennem 
18? glosami przeciw 117 artykuł ten został skreślony.

Do art. 27 normującego kwestję obwiązku właściciela 
nieruchomości dokonan’a remontu domu, pos. Prószyński zgło­
s i wniosek, aby artykuł ten skreślić. W  imiemrem gloso, 
wanin wniosek ten odrzucono 172 głosami przeciw 118.

W  a/t. 28, postanawiającym, że celem dostarczenia po­
mieszczeń najemcom, usunętym z budynków państwowych 
oraz urzędnikom i funkcjonariuszom państwowym, panstwc 
ma prawo rozporządzania pomieszczen ami. zajętymi -przezeń 
w cudzych budynkach, na wniosek p. Sommersteina wykre­
ślono słowa: „urzędnikom i funkcjonariuszom państwowym"

Do następnego zadania tego artykułu przyjęto poprawkę
p. Prószyńskiego skreślającą słowa:  dokonać niezbędnych
z tego powodu przeróbek" w  zdaniu: „...a w  szczególności 
zarząd państwowy ma prawo bez zgody właściciela nieru­
chomości odstąpić te pom eszcźenia w  całości lub w części 
wymienionym osobom i dokonać niezbędnych z tego powodu 
przeróbek’ *.

Dalsze artykuły przyjęto w  brzmieniu komisyjnem. W  
ten sposób ukończono drugie czytanie ustawy. Trzecie czy­
tanie odbędzie się na następnem posledzeru w  piątek o godz, 
S^cief po poiudniu. Porządek dzienny tego posiedzenia prze­
widuje sprawozdanie komisji ochrony pracy o projekcie u- 

. stawy o ubezpieczeniu na wypadek bezroboca, dyskusje nad 
sprawozdaniem komisji rolnej z uwłaszczenia byłych czyn- 
szownlków i długoletnich dzierżawców oraz sprawozdanie ko­
misji administracyjnej o wniosku pos. Pragera (PPS ) w  spra- 
w 'e P P P  i wniosku p. Kozickiego (ZLN ) dotyczącego organi­
zacji wśród wojska.

Konferencja Ambasadorów odrzuca żądania nteir, 
ukończenia działalności Komisji N<Hteta. 

i Berlin, 28. 2. (Pat.) .JLok.-Anz" dowiaduje się od 
Swego korespondenta paryskiego, że konferencja Amba­
sadorów postanowiła wczoraj udzielić rządowi niemiec­
kiemu odpowiedzi odrzucającej wywody niemieckie w 
sprawie dalszego wykonywania międzysojuszniczej kon­
troli wojskowej. Jak wiadomo, rząd niemiecki zapropo­
nował, aby działalność kontrolnej komisji gen- Nolleta u- 
znana została za ukończoną, ponieważ Niemcy wykona­
ły wszelkie zobowiązania traktatu wersalskiego, doty­
czące rozbrojenia. Natomiast rzad francuski utrzymu'-. 
ic  znaczna część zobowiązań określonych w  dziale r ; 
tym traktatu wersalskiego nie zostafti wypełniona
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(d, kon.) Sprawa niemiecka jest jedną z najaktual­
niejszych na Pomorzu. Najaktualniejsza dlatego że mie­
szkają oni między nami, że obserwujemy ich poczynania 
po tamtej stronie, że słyszymy glos braci, wołających o 
pomoc i żw sami Niemcy z tamtej strony wciąż a wciąż 
nas zapewniają, że przygotowują się do odwetu, do 
najazdu na Polskę.

Co do niebezpieczeństwa niemieckiego przekonana 
Jest i stoi przeciw niemu w zwartym szeregu cala prawi­
ca włącznie do Narodowej Partii Robotniczej. Repre­
zentanci tych stronnictw wnieśli nagłe wnioski przeciw- 
nieinitckie do Sejmu i poseł Brzeziński z NPR. nie za­
wahał się ani chwili wezwać rząd do użycia odweto­
wych represji wobec obywateli niemieckich- Poseł Brze­
ziński pochodzi z b. zaboru pruskiego, zna z tytułu długo 
letniego pobytu na obczyźnie dokładnie sposób myślenia 
I taktykię Niemców i zdaie sobie dokładnie sprawę z zru- 
iącego Polsce i robotnikowi polskiemu niebezpieczeńst­
wa ze strony niemczyzny.

Oczywista, że patriotyczne poczynania narodowo or­
ientujących się stronnictw wcale a wcale nie podobają 
się naszym patriotom z PPS. i że trapiony clłorobą „mię- 
dzyrurodowego braterstwa ludów" poseł Zygmunt Pio­
trowski z okazji nagłych wniosKów w Sejmie korne Kru­
szy za Niemcami i że- „potępiając najsurowiej metody pru 
skie, żądając odszkodowań ala pokrzywdzonych poi , 
sfkidi robotników —  musiał on jaknajkategoryczniej za­
strzec się przeciwko narzucaniu polityki odwetu „be- od 
Wiotu“ i przeciwka zrywaniu układów z Niemcami.'*

Ten sam poseł Zygmunt Piotrowski mówi. że 
,-tą taktyką: „huzia na Niemców!", „odwet Szwa­

bom!", „zerwanie układów dyplomatycznych" —  tą 
metodą endecy usiłują odwrócić uwagę opinji publi j".- 
nej w Poznaniu i na Pomorzu od zagadnień życia we­
wnętrznego w  kraju, od swej kreciej rutyny udarem- 
iiiania sanacji skarbu i od strasznych skutków swych 
6 m'esięcznych rządów.

Ten , gniew obarzenia",, to pomstowanie na PPS., 
jako na , sojuszn ezkę Niemiec" —  ta cała robota sz j-  
winistyczna —  jest zbyt giuoym ściegiem szyta, aby 
yię na niej najmniej świadomy robotnik nawet w- Po- 
nańskiem nie poznał.

Wasz krzfck, panowie endecy, jest manewrem pon- 
tykierskim który zdemaskowaliśmy w Sejmie i dlater 
go się tak obecnie w prasie na nas miotacie."
Huzia na Niemców! — Bardzo ładiiie i bardzo pię­

knie! _
Gdy w roku 1920 propaganda szowinistyczna nie­

miecka z Worgitzkim na czele pcdchwytała skwapliwie 
każde słowo socjalisty polskiego i przedrukowywała 
dosłownie przemówienia posła Daszyńskiego i towarzy­
szy. atakujące i Krytykujące nasz rząd, i polskiej agitacji 
przeciwstawiała „duwody", dostarczane jej przez po­
słów polskich, to sam p. Daszyński sposyzegl się. że u- 
prawk robotę po nr le roi de Prusse i zastrzegł się eo- 
nin publico p.zrctwko naudużyciom jego „dotryen in­
tencji* w  celach antypolskich. Nie przeszkadzało to 
towarzysza* Wohlgemuth. jak tow. Gehlowi Weilandowi 
! pani Schirrmachet w Sztumie Malborku, liaww, Ol­
sztynie, Kwidzynie ttd- powoływać się na towarzyszy 
polskich i argumentami polskimi" w  dalszym ciajru kom 
promitować myśl polską na plebiscycie.

Pan 7. Piotrowski podobną uprawia robotę. Nie patrzał 
on i na własnej skórze nie odczuł „braterstwa międzyna­
rodowego" socjalistów niemieckich na G. Śląsku przed 
i po wojnie nie widział i -nie poczuł na własnym grzbie­
cie, jak na Warmj' i Powiślu bracia międzynarodowi broł 
ningami i pałkami Polaków uczyli braterstwa między* 
narodowego i wołali „huzia na Polaków!'*

DzlŚ,- siedząc sobie w  Warszawie i kopje kru­
sząc za Niemcami, pan Piotrowski z odalenia pa­
trząc na to. co dzieje się po tamtej stronie, przeko­
nany jest, że wszystko to jest robotą szowinistyczną, 
oczywiście polska, grubym ściegiem szytą, ażeby się naj­
bardziej inteligentny robotnik z pod znaku p. Piotrowskie 
go, poniewierany za czasów okupacji przez Niemców i 
prześladowany jako sezonowiec, na niej nie poznał.

W  tym samym tonie co p. Ź Piotrowski przemawia 
Rauscher. poseł niemiecki w Warszawie. W  ten sam ton 
uderza5ą nacjonaliści niemieccy w Nationalversammlung. 
W  ten sam ton b!Ją działacze nacjonaliści na meetłngach 
i mnsów kach przeciwpolskich w Niemczech.

Czy p. Piotrowski nie minął się ze swem zadaniem? 
Czy nie nadawałby się lepiej na posła w  Natlonalver- 
sammlung? Tam znalazłby pokrewne sobie dusze... 
Hórsingów, Nosków. Ebertów, i tułti quanti.'..

Bałtycki ćwiek w  polskiej gfowis-
Trzej ministrowie, reprezentujący państwa bałtyckie 

na ostatnie! konferencji warszawskiej, pojadą wkrótce 
na nową konferencję, na której zamiast Polski czwartym 
parterem będzie Litwa- Następnie pojadą podobno na 
zjazd, w którym obok Litwy weźmie także udział Rosja 
aowiedca. W roku zaś następnym zjadą się znowu 
w  Helsingforsie —  z przedstawajjelem Polski, by odbyć 
wspólną doroczną „konferencję", t. j. w j głosić kilka 
przemówień, wziąć udział w kilku bankietach. Udzielić 
mnóstwa wywiadów i uchwalić. . , termin następnego 
gjązdn.

Powyższy kalendarz podróżny nie wyczerpuje oczy­
w iś c i planów wojażowycli pp, SłWehjl, Ackela l Enćkela. 
Dodać do niego jeszcze należy uchwalony w  Warszawie 
projekt zwołania konferencji polsko-bałtyckiej dla 
ułatwień komunikacyjnych oraz zapowiedź wyjazdu fiń­
skiego ministra Enckela do Stoekholmu. pozostającego 
w  z viązku z planem ibltżenia państw bałtyckich do gru- 

. ,  py skandynawskiej.
■ W  priedfcdntu zjazdu warszawskiego pisaliśmy, że 

ptonnwnl są nadzieje niektórych polityków polskich, 11

uda się państwa bałtyckie wciągnąć w jakikolwiek trak­
tat polityczny z Polską, W y nici zjazdu dowodzą, że dy­
plomacji polskiej nie udało się nawet skłonić Ich do tak 
mało angażującej umowy, jaką byłaby umowa arbitra­
żowa, przewidująca przymusowe sądy polubowne dla 
sporów nrędzy temi czterema państwami- Konferencja 
warszawska nic posunęła naszych stosunków do państw 
bałtyckich ani na krok naprzód, co więcej, wobec za­
powiedzianych zjazdów bałtyckich z Litwą i Rosją na 
których ma się podobno omawiać kwestie tranzytu, 
nieinterwencji w  sprawy wewnętrzne i przyjaznej-neu­
tralności na wypadek zaczepienia przez stronę trzecią 
— cała ta zabawa w  kofcrencje polsko-bałtyckie,_ do 
których jedna strona ti. Polska, przywiązuje wielk p po­
lityczną wagę, a druga strona uważa je tylko za okazję 
do wspólnego bankietowania, — zaczyna pi zybierać cha­
rakter zanadto. . wesoły/.

Zabawa ta przedstawi się nam w  jeszcze dziwniej- 
szem świetle, gdy przypomnimy, że Łotwa liczy 60 000 
km. kw. cbszaru i 1 900 000 mieszkańców. Es ton ja 48 0! f  
km. kw. i 1 10U 000 ludności, a Finlandja 387 000 knj. kw., 
tj. tyle co Polska, ale tylko 3 500 000 mieszkańców. I 
gdy dalej przypomnimy, że w  roku 1920 wojska polskie 
zdobyły da bolszewikach Dynaburg i część polskich 
Inflant, by jc oddać dobrowolnie Łotyszom, za-co Łotwa 
odpłaciła się Polsce natychmiastowem zawarciem poko­
ju ze sowietami i odtąd bez skrumitu teni polskość i w y­
właszcza polską własność w  Inflantach. • .

Należy wreszcie prawdzie snoir^eć w ocz’ - Nasze 
stosunki z państwami bałtyckiemi nie wyjdą poza ramy 
luźnej każdej chwili w ^ ow ied z ;alnej kooperacji. Pań­
stwa b iłtyckie buja się bowiem i to panicznie się boją, 
wmzać taktem? uKład.ami któreby mogły wywołać nie­
zadowolenie w Moskwie. Sa 1 -^stwa małe związa­
ne gospodarczo z Rosją. Porty łotewskie i estońskie 
żyją wyłącznie z handlu rosyjskiego, podobnie i koleje. 
Niepodległość tych państw spoczywa na kruchych pod­
stawach i najwybitniejsi politycy łotewscy i estońscy 
nie tają się ze zdaniem, że wbrew Rosji nie da się ona 
utrzymać. Być może, że Rosja zgodzi się na stałe utrzy­
manie Łotwy, Estonji i Finiandji jako państw formalnie 
niepodległych. Zależeć to będzie od całokształtu jej po­
lityki, od stanowiska Angljr i Polski, a także otj polity­
ki samych państw bałtyckich. Polska może niewiele zro­
bić dla utrzymania tych państewek. Nie możemy w tch 
obronie wypowiadać wojny Już choćby z tego powodu 
'pomijając inne i ważniejsze), że same państwr bałtyc­
kie nie pragną polskiej gwarancji. Chcą istnieć tylko w 
Zgodzie i w  przyjaźni z Rosją. . .

Tern się tłurpaczy przesadna ostrożność dyplomatów 
bałtyckich w stosunkach z Polską, ciągle jeszcze podej­
rzewaną o antyrosyjskie tendencje. Wprawdzie usunię­
cie p. Piłsudskiego z miejsc kierowniczych w  Poisce 
działa usoakajająco na zagranicę, a wyjazd posła L. Da­
rów skiego do Moskwy w ywrze również dobre wraże­
nie, atoli propaganda niemiecka, sceptycyzm Anglików, 
antypolska agitacja emigracji rosyjskiej i wreszcie nie­
obliczalne stanowisko Kremla wobec Polski nie pozwa­
lają ugruntować się nad Bałtykiem przekonaniu, że pol­
sko-rosyjskie stosunki konsolidują się stanowczo w du­
chu pokojowym.* Wynikiem tej niewiar^ jest ucieczka 
pp Ackela, Sehji 1 Enckela przed zbyt gorące rai uściska­
mi p. Zamorskiego. • .

Wniosek stąd dla nas taki że absurdem byłoby budo­
wać n'1 sojuszu bałtyckim jako defenzywnym przeciw 
Rosji. W  ostatnim .Przeglądzie Współcz." prof. J. Dą­
browski radzi sojusz ten rozciągnąć od Helsingforsu 
przez Polskę na Rumunję, Węgry. Bułgarię 1 Turcję! 
Opasać Rosję pierścieniem bałiycko-czarnęnnorskim I 
Jak widzimy, sa u nas profesorowie dyplomatycznych 
utopji. Trzeba jednak patrzeć w rzeczywistość, a nie w 
m a y  swojej wyobraźni. Konferencja warszawska wlti- 
ti.i przyspieszyć u nas powrót do realizmu politycznego-

Stosunki nasze z państwami bałt,fck;emi będa po­
głębiać się t zacieśnić razem z ponłcb-anlem i zacieśnia­
niem się stosunków Po'skI z Rosia. Każde zaostrzenie 
■J-e stosunków po!sko-rosyjsk’di odpycha od nas pań­
stwa bałtyckie. Oto wniosek — niewesoły, ale pra v- 
daiwy —  jaki musimy yyciagnp.ć z pięcioletniego ekspe- 
rynwntuwuniu ideą pulsko-baltyckiego z Uf żenią.

(. Głos Nar.“ ).

rp ie lf ‘ . ; .
Seimows przedłożono projekty ustaw samorządo­

wych, które dla gmin wiejskich, związków komunalnych 
powiatowych i gmin miejskich doniosłe posiadają znacze­
nie dl» ziem zachodnich, gdyż unc w  znacznej części 
dałyby możność utrzymania naszego życia gospodar­
czego i społecznego na tym wysokim poziomie na ja­
kim się ono jeszcze dotychczas znajduje. Instytucje sa­
morządowe są ściśle związane z rozwojem naszych wsi 
i miast 1 były zawsze szkołą obywatelską, kształcącą w 
pracy publicznej, jak wiadomo, miasta nasze zostały już 
pozbawione wiele kompetencyj, dawniej posiadanych w 
różnych dziedzinach. Kompetencje te przeniesiono do 
centralnych instytucyj państwowych.

Projekt samorządu powinien przynajmniej część kom 
petencyj dawniejszych przywrócić, a mogłoby się to 
stać bez szkody dla państwa, także w  miastach, gdzie 
liczebnej siły żywioł oo'ski nie posiada gdyby zaprowa­
dzona została odpowiednia ordynacja wyborcza, wyklu­
czająca przewagę żyw H ów  obcych.

Z instytucvi samorządowych politykę należałoby 
wykluczyć. Interesy gospodarcze danęł gminy lepiej 
będą zastąpione, gdyż samorząd ma przedówszystkiem 
zadania gospodarcze do spełnienia, to też ordynacja w y­
borcza nie powinna mieć nic wspólndgo z iu*Jze.n nie- 
szczęsnem party!n'ctwcm. W  radach miejskich war stwa 
robotnicza lepiej będzie zastapjona. gdy posiodzie przed­
stawicieli poszczególnych zawodowvcjj organizacyj ro­
botniczych. właściwszych na tern miejscu od menerów 
perty nych, usiłujących z rady uczynić trybunę dla swej 
polityk: i wygłaszających mowy dla skaptowanła w y­
borców sejmowych.

Ust^va samorządowa iiie może być żadną miarą je­
dnolitą Ola wszystkich ziem polskich. Kategoryczną ko­
niecznością, jak to również podnosi jedno z pism wileń­
skich, które trudno posądzić o dzielnicowość. konieczno­
ścią specjalnie polskich warunków jest jednolitość samo­
rządowych ordynacyj wyborczych.

„Śląsk tub Poznan mają u nas zupełnie inr,v nożiom 
kulturalny, niż powiat Wołożyński. Galicja Wschodnia 
ma zupełnie inne warunki narodowościowe niż Mazowsze 
itd. Obmyślanie doskonałej formy samorządu gospodar­
czego dla wszystkich tych dzielnic jest poszukiwaniem 
kamienia filozoficznego. Występowanie z unifikacyjnym 
projektem samorządowymi iest budowaniem łoża Pro- 
krusta."

Dotychczas nie wiele pizedostało się do prasy szcze­
gółów o projekcie samorządu i o zakresie działalności, 
Jaką projekt wyznacza gminom- Na razie jest większe 
zainteresowanie ordynacją wybo*czą. Według tej ordy­
nacji prawo wyrorcze do samorządu (projekt rządowy) 
jest powszechne, ale pluralne. Głosy dodatkowe posia­
dają obyvratc!e, którzy żyją w  prawnie zawartym zwią­
zku małżeńskim lub w stanic wduwim, a posiadają czwo 
ro albo więcej dzieci którzy zaimują w  państwowej lub 
samorządowej administracji stanowisko £ wyboru ■ lub 
nominacji, wreszcie tacy, co brali udział w  kampanii w o­
jennej w polskiej armji regularnej lub w  formacjach o- 
chotniczych, albo zostali zaliczeni do weteranów pol­
skich, względnie utracili w polskich formacjach wojsko­
wych małżonka lub dziecko, w  końcu władający fczy- 
Mem polskfm w słovic l piśmie. -Warunki wymienione 
w każdym z powyższych punktów, uzUsadwaja prawo 
do jednego głosu dodatkowego z tem ograniczeniem, że 
wyborca mimo posiadania większej ilości waruniców ma 
prawo do oddaira razem z głosem zasadniczym, najwię­
cej czterech głosów.

Plurainość wyborcza omiektu rządowego opiera się 
tu na czterech zasadacni Zarzut możnaby słuszny po­
stawić. że projekt chce z samorządu uczynić gospodar­
czą jedynie instytucje, a w  ordynacji wyborczej nie u- 
Względnta odpetwap'' momentów gospodarczych.

Ordynacja wyborcza powinna zabezpieczać w go­
spodarce miejskiej udział reprezentantom poszczegól­
nych zawodów. Nie liczba ludzi w danym zawodzie 
praeuiących. lecz znaczenie gospodarcze zawodu powin­
no odgrywać rolę wybitną, jeżeli chodzi o umożliwienie 
spełniania żądań gospodarczych \y instytucjach samo­
rządowych.

Projekt ustawy znajduje się obecnie w sejmowej ko­
misji administracyjnej, w  której nioma ani jednego przed 
stawteicla polskich ziem zachodnich Tc też miasta wiel­
kopolskie zwróciły sję z prośba do komisji, aby wysłu­
chała opinji osób, znających nasze stosunki.

Sytuacja jest taka. że tytko ustawa umowa, którą 
można wypełnić przepisami szczegółowemi, uwzględnia­
jącymi stosunki lokalne, cel twój osiągnie. W  naszych 
kołach samorządowych uważa się projektowaną prze* 
rząd ustawę za szkodliwą i wręcz niewykonalną.

Echa litry iNkciniriną? WisMwstatiL
'Od dmmco koraapondanta).

Warasawt, M lutaga
Podane przezemnle informacje dotyczące sensacyjnej o* 

fery funkcjonariuszom p. Wiskowskiego należy uzupełn'ć na­
stępującymi szcźfkólamć

Muller, główny winowajca, sekretarz prywatny nadkom. 
Wiskowsklego, grasował przez dłuższy czas bezkarnie-, aż 
dopiero ostatnio przy okazji rewizji u jubilera Sesałowiczn. 
podwinęła mu sie noga. Podczas, tej rewizji gorliwy rew dent 
skonfiskowal S. 1200 dolarów. Następnie jednak jubilerowi u- 
dało się „wejśC. w  porozumienie*’ z Milllerem poczeni ten o- 
statni w róc ił mu 600 dolarów, zażądał iednak ookwitowanla 
na całą sumę

Tiital jednak jubljer okazał s'e sprytniejszym od spryt­
nego pana sekretarza 1 przy podpisywaniu wjTnuSzonego Po­
kwitowania postarał się o Świadków poczeni ifUał Już w  ręku 
Mullera.

Teraz p. Segałowicz zwróci! się dc posła Wiślickiego, 
ten laś wniósł skarg* do min, spr wewn. i władz sądowych. 
Eomba pękła. Nastąpiły rewizje i aresztowaniu.

Obecnie sprawr. spoczywa Już W ręku pprok. sądu okrę­
gowego Rettlngerr..

Nadkom. Wlskowski. który onegdaj zwróci! się samorzu­
tnie do swoich władz przełożonych z prośbą o wytoczenie 
mu iledatwa. został wczoraj zawieszony w  urzędowaniu.

Wbrew kuńsnjąćym po nreScle najpotworniejszym pogło­
skom. których źródła doszukiwać się na'eży niewątpliwie w 
tryuir.rując.;j „czarnej giełdzie" trzeba stwierdzić, że pozt za- 
rautem lekkomyślności w doboiTć nieodpowiednich współpra­
cowników oraz*wystawianie nakazów rewizyjnych |n blanco, 
żłden inny zerzut poważniejszej natury nie zos*ar dotychczas 
p. Wlskowskirmu postawiony.

ZLloaienle stanu wyjątkowego w Nlentfzech. 
Berlin, 28. 2 . (Pat.) Komunikat urzędowy donosi, źc 

t  dniem 1 marca br. znieskmy będzie stan wyjatko^T 
w Niemczech. Równocześnie ze żniesieniem stanu w y­
jątkowego będą również zniesione wszelkie ograniczenia, 
dotyczące wolności osobistej prasy i wolności zebrań. 
W  mocy pozostaną tylko rę ogran'czenta wolności osobi­
stej. które Łaiządzune zostały na skutek wyroków sądo­
wych. Ograniczenia te Jednakowoż Ijędą zniesione w 
dn'u 15 marca br. Prócz Dowyźszego komunikatu, mi­
nisterstwo spraw wewn. ogłosiło Specjalny komunikat, 
oświadczający, że w  Bawarji stan wyifttkowy potrwa 
nadal.

Buohunan przeciwko sowietom.
Londyn, 28 2. (Pat.) Sir George Buchanan, ostatni 

ambasador angielski w  Roteft, krytykuje bardzo o s to  po­
litykę rządu angielskłeco wobec sowietów. Buchanan 
oświadczył, że bolszewikom nie należy ufać i że prem- 
jer, uznając rząd sowietów, uczyni] krok w próżnię.

D«<enl«> Wioch do potęgi morskiej, 
mussolini — jak donosrf ! Rzymu — przyjął członków 

Krwiiisjl Reorganizacji Marynarki w obecności Ministra Mary­
narki Admirała Theor di Raval i kilku innych admirałów. 
Mussobn! oświadczył, że sprawę marynarki uwróa za najwa­
żniejszą. Na lądzie mamy granice zabezpieczone nieorzebvt*,mi 
liniami Brennera i Neroso, ha morzu jesr iraczel i zamiarem 
MuSaolintefeo Jest, ażeby potęgę morską Włoch wzmocnić.

^
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f i i  u b s k r y b u j  e m y .
Od terminu zamknięcia zapisów na akcje Banku Polskiego 

dzieli nas zaledwe kilka tygodni, a dotychczasowe wyniki 
subskrypcji, chociaż cyfrowo jeszcze nikłe, ujawniają. że sze­
rokie stery społeczeństwa mają pełną świadomość państwo­
wego i gospodarczego znaczenia obecnej chwili.

Bank Polski ma Syć jednym z ogniw naprawy skarbu. 
Ma nam dać nową wiiutę. emitowaną na podstawie pokrycia 
wykluczającego 'mlr.cję: zabezpieczoną przed nadużywaniem 
prasy drukarskiej na cele budżetowe; dającą gospodarstwu 
społecznemu stały miernik wartości którego brak ułatwiał 
wprawdzie jednostkom zyski spekulacyjne, ale podważał i o- 
słabiat cały ustrój gospodarczy państwa

Bank Polski dając możność uruchomienia zapasów złota, 
leżących bezczynnie w Polskiej Krajowej Kasie Pożyczkowej 
i w  skaibie naioduwym, pow'ększy wydatnie fundusz sana­
cyjny, potrzebny na pokrycie niedoborów budżetowych, a 
więc ułatwi i przyspies^ wielkie dzieło naprawy skarbu.

Bank Polski mając możność wypuszczenia złotych w ar­
tości conajmniej czterokrotnie wyższej nd obecnego obiegu 
markowe<ro, położy wreszc e kres dzisiejszej ciasnocie pie­
niężnej, p rzy  której obrót gospodarczy zamiera, ogólna w y­
tw ó rc zo ść  cofa się a kredyt prywatny skutkiem braku roz- 
PQ r?ąćzalnej go tów k i i nadmiernych stawek procentowych 
staje  się nieosiągalny.

Kto więc ułatwia założenie Banku Po!sk:ego zapisaniem 
się. na jęgo akcje ten spem'a nietylko obowiązek wobec pań­

stwa, a|e przedewszystkiem wooec samego siebie. Dorzuca 
bowiem cegiełkę do budowy podwalin zdrowego gospodar­
stwa społecznego i pomaga do wyjścia z dotychczasowego 
etiaosu. w którym warunki życiowy stały sle nieznośne, a 
zubożenie prawie ogólne.

Z dumą i otucha trzeba stwierdz'ć, że społeczeństwo na­
sze we wszystkich swoich warstwach, a przedewszystkiem w 
tych, które przesileniem — tym naturalnym następstwem ak­
cji sanacyjnej — najbardziej są dotknięte, ze spokojem, roz­
wagą i wiarą^ w  przyszłość znosi jego objawy. Zdaje ono tym 
samym .egzamin patriotyzmu, karności i uświadomienia go­
spodarczego.

Niechże tt same zalety oby watelskie ujawnia się także w 
czynie, zwłaszcza, że nabycie akcji Banku Polskiego jest do­
brą lokatą gotówki.

To, co się w  naszem państwie obecnie robi w  dz’edzihie 
uporządkowania stosunków skarbowych i walutowych jest 
s i t  v e n i a  y e r b o  gra o wielką stawkę. Ale grą, której 
wynik nd nas samych n~awie wyłącznie zależy —  od wysiłku 
na jaki będziemy musieli s:e zdobyć.

Powodzenie zapisów na akcje Banku Polskiego będzie 
sukcesem politycznym państwa — gospodarczym społeczeń­
stwa, a je lnostkę zbliży po tylu latach cierpień do chwili, w 
której warunki życiowa siana się znowu normalne.

A \v'ęc subskrybujmy! Jan Steczkowski.

Sejmik O ś w ia tę *?  T . C. L .  .
Sprawozdanie z 2-dn)owych obrad XIII Sejmiku Oświa- 
iuwdgo w gmachu Uniwersytet i Ludowego w Halkach 

pod GnifoŁiunu.
{O d  w ł a s n e g o  k o r e s p o n d e n t a . )

Gniezno, 28 lutegu.
I. tiZIEN:

W  pięknym gmachu Uniwersytetu Ludowego w Dat­
kach pod Gnieznem odbył się tegoroczny XIII z rzędu 
Sejmik Oświatowy T- C. L.. mający za zadanie zrobić 
generalny przegląd ubiegłej działalności oświatowej i za­
stano wić się nad dalszym jej programem.

Sejmik otworzył dnia 37 lutego o godzinie 5 popoł. 
prezes Rady Głównej T. C. L. prof. Tadeusz Grabowski 
z Poznania, powołując na sekretarzy ks. Kościelskiego i 
prof Wagę.

Prof. Grabowski, otwierając Sejmik, przywitał w ser 
deeznych słowach honorowych gości w osobach ks. pra­
łata Laubitza. jako zastępcy Jego Eminencji ks. kardy­
nała Dalbora, ks. prałata Krzeszkiewicza jako przedsta­
wiciela 'Kapituły Gnieźnieńskiej, dalej ks. kan. Kopernika, 
przedstawicieli Kuratorium szkolnego poznańskiego rad 
ców Perzyńskiego i Kozłowskiego, w końcu przedstaw i- 
deh innych pokrewnym organizacji.

W  dalszy eh słowach swego zagajenia prof. Grabow­
ski, długoletni działacz na niwie oświatowej, pragnąc li­
cznie zgromadzonym, deleghtom z Wielkopolski, Pomo­
rza i Górnego Śląska przedstawić pogląd na cele i feą? 
dania oświaty narodowej, skreślił w  krótkości różne e- 
pofei powszechnego rozwoju intelektualnego, zatrzymu­
jąc oJg nieco dłużej na wiekopomne1 działalności Komisji 
edukacyjnej w  Polsce-

„Jako samodzielny państwowy naród — mówił refe­
rent — staliśmy się członkiem spojeczmic’ powszechnej, 
opartej na cywilizacji chrześcijańskiej. Niezależnie od 
tego powinniśmy wytworzyć w  Polsce specjalny system 
oświaty i pedagogiki narodowej. Przedewszystkiem w 
polskich słuchaczach budzjć potrzeba poczucie godności 
narodowej i osobistej. W  , wychowywaniu przyszłych 
pokoleń liczyć się trzeba z psychologią jednostki i psy­
chologia całego narodu. Intelekt jednostronny u ucznia 
jest rzeczą niebezpieczną. Rozwijać trzeba i uczucio­
wość, budzić symoatję ucznia do nauczyciela do przed­
miotu nauczania w łożyć należny zapał i uczucie prze- 
dewszystkiem zaś młodemu pokoleniu świecić dobrym 
i wzniosłym przykładem.

W  tym duchu — zakończył mówca —  dojść możemy 
kiedyś do zjednoczenia duchowego i zdobycia mocnych 
podstaw, należnych każdemu narodowi, znajdującemu się 
ua najwyższym stopniu kultury i cywilizacji."

Przedstawiciel Kuratorium Szkolnego w Poznaniu 
prof. Perzyński (kierownik Wydziału oświaty pozaszkol­
nej) zaznaczając, że Uniwersytet Ludowy w  Dalkach, 
pod którego dachem toczą się obrady Sejmiku, zrodził 
sie z ukocnania sprawy i wiary w niespożyte siły naro­
du —  złożył Sejmikowi życzenia pomyślnych obrad, zaś 
Unłw. Ludowemu owocnej pracy na przyszłość.

Odczytano następnie pisma i telegramy m. i. od ks. 
biskupa Łukomskiego, wojewodyBnińskiego, Ligi Kato­
lickiej w  Ppznaniu. poczem uchwalono wysłać te legra fy  
do Jego Eminencji ks. kardynała Dalbora, Prezydenta 
Rzplitej p. Wojciechowskiego, wojewody poznańskiego 
p. Bnińskiego i ministra o ś w ia t y  p. Miklaszewskiego.

Sprawozdanie z działalności zarządu T C. L. za 
czas od 1 lioca 1922 r do 30 czerwca 1923 r.. zdał ks. dyr. 
Ludwiczak. kierownik Uniwersytetu Lud. w Dalkach. 
Sprawozdawca zaznaczył przedewszystkiem że właści- 
■wym celem i zadaniem T. C. L. jest tworzenie coraz tó 
nowych bibliotek. co długi czas ze względu na ciężkie 
ogólne położenie materialne było zadaniem wielce u- 
trudnionem. W  czasie sprawozdawczym sytuacja nieco 
się poprawiła i Tow C. L- zrobiło pod tym względem 
wielki krok naprzód. Równocześnie ruch w  czytelnict­
wie zwiększył się znacznie, a choć nie dosięgnął jeszc/.e 
liczb statystycznych przedwojennych, to jednak widać 
te  T. C. L» wkroczyło na dawniejszą drogę, po której 
może się swobodnie dalej rosuwać.

W  czasie sprawozdawczym na terenie Wielkopolski, 
Pomorza i Ci, Śląska do istniejących już 1462 przybyło 
109 nowych bib’jotek. tak id  ogólny, dajacy się srwie - 
dzić księgostań T. C. L. oblicza się na 223 727 tomów, 
przy 62-518 czyrelnikach. Liczby te byfytó- jeszcze 
większe, gdyby wszystkie komitety i kola T. C. L. na­
desłały sprawozdanie. Niepokojącym natomiast obja­
wem jest zbyt wielka ilość zaginionych książek, która

wynosi aż 4.621 tj. przerasta zeszłoroczna stratę o 1 019 
tomów. Relatywnie izecz biorąc, to nietylko strata war­
tości materialnej, lecz również sumy korzyści, którąby 
mogli odnieść czytelnicy.

Najpodatniejęzym terenem dp krzewienia oświaty w 
roku sprawozdawczym okazał się G Ś’ask i niektóre po­
wiaty na.Pomoizu. Z ogólnej liczby 22.025 wysianych 
w roku sprawozdawczym przez T. C L. książek, Gór­
ny Śląsk otrzymał 7-183, Wielkopolska 6.602, Pomorze 
4-756, różne towarzystwa 3.884 tomów.

Akcja oświatowa przez urządzanie wieców oświato­
wych ' wykładów popularnych, przedstawia się już sla- 
btej. Według nadeszłyeh sprawozdań na całym terenie 

{ działalności T. C. L. w roku sprawozdawczym wieców 
I oświatowych było jedynk. 257, a wykładów naukowych 

329 Podając te cyfry ks. Ludwiczak zaznaczył, iż prócz 
zakładania bibliotek, nieść trzeba w luj i żywe słowo, 
przynoszące nieraz więcej korzyści, niż martwa litera.

Podróż ks- Luowiczaka do Ameryki aby tam spo 
pula ryzować idee T. C. L. i zebrać potrzebne fundusze 
nie wydała nadzwyczajnych rezultatów • materialnych- 
Jednakże udało się ks. Ludwiezakowi wśród Polonu ame­
rykańskiej zebrać około 1000 dolarów na T. C. L.

Kończąc swoie sprawozdanie, mówca podkreślił spe­
cjalnie iż od tężyzny ducha narodowego zależna jest roz 
ciągłość naszych granic. Niosąc w  lud samowiedsę, u- 
świadomlęnie narodowe i oświatę, opartą na podstawie 
etyki chrześcijańskiej, ugruntujemy nietylko ducha na­
rodowego, ale również naszej Rzeczypospolitej zapew- 
niemy zdrowe i naturalne podwaliny rozwoju państwo­
wego.

Sprawozdanie z działalności Rady .Głównej T. C. L., 
wygłoszone przez jej wiceprezesa ks. Kościelskiego, o- 
granfczyfo sie jedynie do skreślenia przebiegu trzech 
posiedzeń, na których nowzięto szereg, uchwaf dotyczą­
cych wewnętrznej organizacji Towarzystwa, omówione 
sprawę T- C. L. na G. Śląsku i sprawę wyjazdu ks. dyr. 
Ludwiczaku do Ameryki.

W  dyskusji, jaka się po obu sprawozdaniach wyłoni­
ła, zebram delegaci poruszyli m. i. niedostateczna ilość 
wykładów w ub. roku sprawozdawczym i w tym kie­
runku wpłynął projekt, aby zarząd T. C. L. zajął się 
sprawą wykształcenia szeregu prelegentów ludowych

Podzielono jeszcze zebranych delegatów’ na dwie aO- 
misje mające obradować w  następnym dniu, a mianowi­
cie: a) komisje organizacyjną i b) komisję wykładów- 
powszechnych i Uniwersytetów Ludowych mają''- ró­
wnież uzgodnić prace oświatową z innemi organizacjami 
oświaty pozaszkolnej — poczem przewodniczący p. prof 
Grabowski zamknął pierwszy dzień obrad Sejmiku..

0 lapraffi kyin Akademika PuMrskicot.
Trudne dziś nastały czasy dla wszystkich, ciężkie zwła­

szcza jest położenie b'ednego akademika pomorskiego w  Po- 
znianiu. Od rana do wieczora biegając za lekcjami. ledwi 
zdoła on zarornc na ten skromny obiad v r „Bratniej Pomocy" 
często jada go tylko co di ugi dzień: a są i tacy, którzy nawet 
tego sobie pozwolić nie mogą; są koledzy., którzy muszą za 
dowollć się zam ast ciepłym obiadem — kawałkiem Chleba lub 
śledzia. Jeszcze gorzej ma się sprawa z mieszkaniami: przy­
syła inteligencja pomo-ska szuka „chronienia na poddaszach 
i w  suterenach, mieszka w  pokojach dla służby właściwie 
przeznaczonych Zorgar zowano już przy Akademick'm Kol? 
Pomorskiem „Komitet Poprawy Bytu Akademika Pomorskie­
go", który działu na wielka skalę. Lecz niestety brak odpo­
wiednich funduszów’ uniemożliwia urzeczywistnianie powz'e- 
fycli celów. W  takich okolicznościach zwraca sie Komitet. Po 
prawy Bytu Akademika Pomorskiego przy A. K. P. w  Po­
znaniu do starszego społeczeństwa o natychmiastowa i stała 
pomoc. Społeczeństwo nasze przecież nie pozwoli, aby aka­
demik pomorski dla braku funduszy porzucał studja, aby Po­
morze, któremu tak potrzeba rodzimej inteligencji zostało jej 
pozbawione także na przyszłość. Otóż społeczeńsrwo może 
przyjść z nornica w  sposób dwojaki. Można się już to zapisać 
na członków wspierających, którzy płacą trymestralnie 5 
(p ęć ) złp.. już to dając datki w  naturze. Zwracamy sie tu 
przedewszystkiem do pp, właścicieli składów materiałów, 
ubrań obaw1 a. węgli i drzewa. Nie wymagamy zbyt wiele 
najmniejszą ilość przyjmuje komitet z wdzięcznością.

Młodzież pomorska zobaczy wtedy, że społeczeństwo o 
nici nie zapomniało. Obudzi to w niej nowy zapał do nauki 
i odpłaci się ona swym dobrodziejom intensywną prącą po­
większając szeregi tak potrzebnej nam rodzimej inteligencji. 
Wszelkiego rodzaju zgłoszenia i ofiary uprasza sie przesyłać 
pod adresem: Akademickie Koto Pomorskie, Poznań, Aleje 
Marcinkowskiego 22, pokój 60, gotówkę zaś na kontc Koła 
w P K. O. nr. 203 272.

Wiadomości bieżące.
K a le n d a rz  Sobota Albina b. W»ehód słońca 6.49 Mohód 
5.37. Wscfiód księżyca 4,13, zachód Ł2.57.

*
— * *  Teatr Miejski. Dziś w  piątek przedstawienia nie 

nia. W  sobotę wieczorem o godz. 8 przeostawienei zniż­
kowe świtnej farsy amerykańskiej Hopwooda p. Ł „Jo- 
tro pogoda". Sztuka ta wzbudziła u publiczności salwy 
śmiechu dzięki doskonalej grze pp. Turohskiej. Kosteckiej 
i Lisieckiej jak i pp. Dąbrowskiego, Stryckiego i Ilcewi- 
c/a. — Bony ważne.

W  niedziele wieczorem punktualnie o godz. 7 i pó? 
„Jutro pogoda."

W  przygotowaniu „Lalka", operetka francuska An- 
drana. Dyrekcja przygotowuje do premjery nowe stylo­
we dekoracje i kcstjumy. Reżyserie prowadzi p. Kop­
czyński. W  Il-im akcie ujrzy publiczność cały szereg 
tańców. W  rolach głównych występują pp- Woskowska, 
Weissowa, Norwidówna, Kopczyński, dyr- Lange. Bur­
ski, Jóźwidci, Olderowicz Ilcewicz i inni.

Dyrygować będzie p. Frank.
— * *  W  ostatnie] cnwłli przypomina sie .Wieczór Ta­

neczny" Koła Poiek który odbędzie się w piątek w sa­
lach rfotelu Warszawskiego.

Wstęp tylko za okazaniem zaproszenia. Dla infor­
macji poaaje się, że do członków Koła specjalnych zapro­
szeń me wysyła się.

—**  Reduta Maskowa w Sokole. W  sobotę, dnia 1 
marca odbędzie się reduta maskowa w Bazaize; począ­
tek o godzinie 8-mej. ściągnie niewątpliwie i maski jak i 
ciekawą publiczność. Tembardziej, że czysty dochód 
przeznacza się na wyekwipowanie biedniejszej młodzie­
ży na zlot. Goiąco zachęcamy Szan- Obywatelstwo na 
ten bal maskowy, gdyż, jak głoszą afisze, będzie urozmai 
eony różneini niespodziankami. Ze względów od Sokoła 
niezależnych zapioszeń się nie wysyła, dla tego ser­
decznie się prosi, by wszyscy prawi Polacy poparli So- 
ko«H. Więc tłumnie podążymy w sobotę do Bazaru!

C z o łe m !
- Wycieczka „Sokoła". „Sokół”  grudziądzki odbył w 

niedzielę dnia 24 lutego pod przewodnictwem druha Drze- 
wuszewskiego wycieczkę do Nowejwsi. Tak druhny jak i 
druhowie dość licznie się stawił'. Drużyna zabawiła s;ę w 
różne gry i okoio gad*, 8 wieczorem wróciła do Grudziądza. 
Przy tej sposobności apeluje się do drużyny Sckclej i do nie- 
ćwiczącycli, szczególnie starszych druków, by w wyciecz­
kach" Srko|'ch brnl: żyw y udział.

— ** Zabranie zarządu Soaoła. W  poniedziałek dnia 26 lu­
tego odbyło się Plenarne zebranie zarządu Sokola, w  lokalu 
i łozi ańskiegO Banku Ubezpieczeń, pod przewodnictwem aru- 
ha Kunza. Uchwalono na sobotę dnia 1 marca bal maskowy, 
który odbędzie się w  Bazarze- zebranie plenarne odbędzie 
»ię w  pierwsza środę w  marcu. Sekretarzem wybrano druha 
Ruh nowskiegoj a naczelnikiem gniazda z powodu opuszcza^ 
nia Grudziądza przez druha Ponczka wybrano jednogło*nle 
dotychczasowego sekretarza druha Urbaniaka. Omówiono ko­
nieczność przyspieszenia robot boiska, by w  latosiem roku 
mógł się spoU, zawody a może zlot dzielnicowy na nlem 
odbyć. Uchwalono Jednogłośnie zbierać składki i lun dusze na 
to, by biednej, niezamożnej młodzieży przyjść z pomocą w  
sp-awienir stroju ćwiczebnego. Przy  występach publicznych 
powinni Sokol' o ten; pamiętać, aby przynajmniej w rzatioe 
się ukazać. Zebranie zamknięto pozdrowieniem Sokolim 
„Czołem". SOKÓŁ.

— Wystawa rodzimego drobnego przemysłu i charak­
terystycznych typów 'alek. będzie otwartą od 10 do 14 maja 
br. w  Grudziądzu.’ Aby bliżej nrzyoatrzeć się rozwojowi tej 
gałęzi pracy w naszem mieście i powiecie a także ocenić sto- 
P eń an i r>- • • \ - udziaji w pewnej mie­
rze wszystkie związki cechy, .zkofy i osoby prywatne z 
miasta Grudziądza i pow. grudziądzkiego. Mogą być repre­
zentowane działy:

Rzeźba, malarstwo sztuka stosowana, fotografia, grafika, 
zdebniętwo, roboty ręczne wogóle i kobiece, modniarstwo. 
-abawkarstwn, koszykarstwo, perfumeria i cliemikalje, truti- 
ki, napoje i przetwory owccowe, cukernictwo, introligator 
stwo, tkactwo itp.

Zgłoszenia przyjmuje się w Sekretariacie ul. Stara 1. 
w  poniedziałki i piątki od 4 do 6 godz., a w  śroay od 10 do 
12 w  południe, gdzie też można zasięgnąć bliższych szcze­
gółów.

Oddzfał Narodowej Organizacji Kobiet w Grudziądzu.
Rok 1925 będzie rokiem świętym. Zgodnie ze staro­

dawnym zwyczajem pojawić się ma 29 -naja w  dn!u Wniebo­
wzięcia Pańskiego, bulla papieska, która egiosi r. 1926 — ro­
kiem świętym.

Począ.ki tego kościelnego święta sięgają az czasów Moj­
żesza. Żydzi odprawiali co 50 lat swoją uroczystość religij­
ną a papież Bonifacy V lłl przeniósł ten zwyczaj do kościoła 
katolickiego I zarządził, że każdy setny rok, ma być rokiem 
świętym. Później skrócono ten te-mir do lat 5C. a papież 
Sykstus IV zredukował go jeszcze do lat 25.

Rok święty zgromadził zawsze ogromne masy pielgrzy­
mów do Rzymu, to też i na rok przyszły spodziewają się w  
Rzymie setek tysięcy pielgrzymów. W  Watykanie już, zajmu­
ją się pracami przygotowawczemi celeir uregulowauła tego 
wielkiego napływu pątników.

Ostatni święty rok obchodzony był za ponłyffkatu papieża 
I.eona XIII i zgromadził w  Rzyrmr z góra-milion pielgrzymów

— * *  Zakup akeyj Banku Polskiego. Magistrat mia­
sta Grudziądza uclm aiii na posiedzeniu dnia 28-go bro 
zakupić 25 akcyj Banku Polskiego.

— ** Wszelkie okólniki ZJedn. 7w. prac. Prtwn., Handlu 1 
Samorządu (Okręg Pomorski) wywieszane będą —  jak nam 
Sekr. Związku donosi — w  oknie wystawowym sicładu ko­
lonialnego p. Kluszczyńskiego (ulica Sienkiewicza 8). Człon­
kowi? Związku mog? się z mch dowiedzieć o rozwoju Zjedn 
Zw. Prac. ,

— 1*"* Pod uwagę redukowanym siłom btaftiwym podnje 
Sekretariat Zjedn. Zw Prac. Prz. H. i Sam., i?  pośrednictwo 
pracy istnieje 1! tylko dla członków dawn. Zw. Prac. UtŁ, 
a obecnego Zjedn. Zw, Prac. Przy  odnoszeniu się do pośred­
nictwa pracy związku należy prócz piśmiennej j  wniosku, 
odpisu świadectw również przedłożyć książkę członkowską, 
w  której uwidocznione jest. że dany członek rzetelnem płace­
niom składek zasługuie na pomoc związku.

— ** „Tragedia ofca.“ Pod brni tytułem wyświetla 
od dziś kino „Apollo" lI-gą, ostatnią część wspaniałego 
dramatu erotycznego „Gniazdo miłości". Doskonałe stre­
szczenie I-szei części umożliwi tym, którzy Jej nie wi­
dzieli — zrozumienie II-giej części arcydzieła filmowefo.

/ V  ■
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— *• Pokwitowanie. Na .kuchnię Ludowa*’ zamiast wień­
ca na trumnę śp. profesora Władysława Komischke w  Pozna­
niu 15 000 000 marek. Prol. dr. Welter ogroĄowa 35.

Ruch towarzystw.
— (rt) Towarzystwo Czytelni dla Kobiet. Zebranie Tow. 

Czytelni dla Kobiet odbędzie sie w poniedziałek dnia 3-go 
marca br. punktualnie o godz. 7 i pół wieczorem w aul gimn. 
maietn.-myrodn. przy ulicy Sienkiewicza. Ze względu na 
bardzo^ ({zu iaicony program i ważne komunikaty, uprasza sie
0 jaknajliczniejszy udziai. Wydawanie *ksiażek, wp'sywanie 
nowych członków i odbieranie składek godzinę przed posie­
dzeniem. Zarząd.

— (rt) Zebranie Przymusowego Cechu Krawców damskich
1 krawcowych odbędz e się w poniedziałek dnia 3-go marca 
br. wieczorem o godzinie 7-tnej w  „Hotelu Kellasa’ ul. W y­
bickiego. Porządek dzienny: Ważne sprawy. Zarząd.

— (rt) Maszkarada. „Sokół’* nasz ?rudz:adzki, spełniając 
życzenia nietylko drużyny Sokolej, ałe ogółu obywatelstwa 
grudziądzkiego, urządza w  sobotę dn!a i-go marca w  Bazarze 
na , podkoziołek** maszkaradę, na która wszystk eh szczerze 
życzliwych Sokołowi zaprasza. Dochód przeznacza się na 
cele Sokole.

Tydzień !nvyalidy Wojennego
od 24 U.—2 Ul 1924 r.

Pam ięta jc ie  o w d o w a c h  
i s ierotach po poległych III

Z Pomorza.
TORUŃ. (Skasowanie jarmarków kramnych). Tra­

dycyjne targi kramne na rynkach Staromiejskim i Nowomiej- 
skim odbywające się od paruset lat bez przerwy, zostały 
uchwałą mag stratu w  tych dniach zniesione.

(Z targu). Pomimo nieznośnego zimna targ wtorkowy 
zaopatrzono wystarczająco w artykuły spożywcze. Ceny na 
masło podwyższono na 3,5 miljona, cenę najniższą ustalono 
na 3,2 milj. marek. Mendel jaj kosztował także około 3,5 
milj. marek. Za inne artykuły żywnościowe ceny były nie- 
zmien one. Na targu rybim pojawiły się tym razem świeże 
śledzie, które spi zadawano po 900 000 marek za funt. Poza 
tem były także brzeny po 2 do 2,5 miljona mdrek za funt,

— * *  TCZE’ Właściciele domów przed lądem ). 14 wła­
ścicieli domów z Tcnęwa stawać będzie jutro w  czwartek 
przed Izbą karną w  Starogardzie. Oskarżenie zarzuca im, że 
na zebraniu Tow. właścicieli domów uchwalili w  dniu 30. 12. 
19z2 r. podwyższenie czynszu mieszkaniowego od 3 000 do 
5 000 mk. miesięcznie za jeden pokój. '

—•* TCZEW. (Powitanie ministra Strasburgera). W  tych 
dniach zatrzymał się w  przejeździe do Gdańska o. minister 
Strasburger, by tam objąć urząd Generalnego Komisarza Rze­
czypospolitej Polskiej. Na dworcu tczewskm powitali p. mi­
nistra pp.: starosta Dytkiewicz komisarz graniczny Hechel- 
ski, naczelnik stacji Bolt I Inspektor skarbowy Szweyzel. P. 
starosta Dytkiewicz wygłosił krótką przemowę, na która P- 
minister Strasburger kilku serdecznemi słowy odpowiedział. 
Do Tczewa przybył p. min. Strasburger pociągiem pośpiesz­
nym o godz. 8,10, po pewnym za* czasie wyruszył do Gdańska

(Sroga zima). Sroga zima przedłuża się w  tym roku, a 
jak wielu przepowiada, mrozy trwać mają do 20 marca, a 
więc jeszcze przez miesiąc. Uboga ludność, file posiadająca 
środków na opalenie nreszkań, poważnie jest zaniepokojąną. 
z  powodu tak przykrych wieści.

(Ceny targowe). Na targu dzisiejszym zadano i płacono 
za wieprzowinę 1 200 000 mk.. wołowinę 1 100 000, skopowł- 
nę I 100 000, za funt cebuli 250 000, za funt Jabłek 600 00 mk.

— CHOJNICE.  (W zór nauczyciela). /W  środę dnia 20 
lutego odbjł się w Borzyszkowach pogrzeb śp. Juljusza Kie- 
drowskiego z Laklego syna ziemi kaszubskiej. Śp. Juljusz 
Kiedrowski liczący lat 77, był sinjorem nauczycielstwa od- 
cienka człuchowsklego powiatu chojnickiego. Pracował on w 
Ląklem około 50 lat ł był pod każdym względem wzorowym 
nauczycielem w  szkole I poza szkołą, czymąc służbę aż do 
ostatniej chwili. Po oswobodzeniu Pomorza z niewoli pru­
skiej gdy około 90 procent nauczycieli odcinka człuckow- 
skiego do Niemczech s'ę wyprowadziło, pozostał śp. Kie- 
drowski jako dobry Polak na swojem stanowisku. Szczegól­
ną uwagę trzeba zwrócić na sumienne wykonywanie obo­
wiązków religijnych przez śp. Kiedrowskiego. Dawał dobry 
ptłyklad dzieciom i dorosłym. W  każda niedzielę i w  każde 
święto, tak w lecie przy największym skwarze jak i w  zinre 
przy najgorszem powietrzu, można było spotkać owego sta- 
ruszka nauczyciela pieszo na drodze do dosyć daleko od~ 
dalon ’go kościoła w  Borzyszkowach. Prowadząc sam bardzo 
skromne życie, dopomógł śp. Kledrowsk1 niejednemu w y­
dobyć się z paszczy żydowskich iichwiarzy i uratował sporo 
gospodarstw od zupełnej ruiny. Jak lub ony śp. Kiedrowski 
w  tuteiszej okolicy był o tem świadczy nadzwyczaj liczny u- 
cteiał wszelkich warstw spoleczeństwat przy jego pogrzebie. 
„Niech odpoczywa w pokoju wieczny !*’

(Naglv zgon). W  poniedziałek zakończył "agle zycle 
wskutek paraliżu znany tu ogólnie mistrz ślusarski p Rydlew 
ski. śmierć przyszła w chwili, gdy w  budynku obywatela 
p. Bethkego zajęty był pracą. . . .

Rozpuszczanie urzędników). Ze wzglęaów oszczędnościo­
wych następują stopniowe redukcje w  peliej' państwowej — 
co ostatnio miało miejsce w tut. komendzie powiatowej. Jak 
się dowiadujemy, rozpuszczono w tych dniach 9 urzędników 
z grona policji, pomiędzy innym’ pp. starsztgo przodownika 
Rzempolskiego, przodownika Cegłowskiego, z policji śledczej 
Rosickiego. posterunkowych Szyjkowsklego, Krausego itd.

— WEJHEROWO. (Kara za oszczerstwo). Przed doja­
zdową Izba karną w  Wejherowie odbył się ciekawy proces 
o oszczerstwo. Oto na ławie oskarżonych zasiadł gbnr Jan 
Górski z Gniewowa, oskarżony o posadzenie ks. prob. Wł- 
czanowskiego z Redy, jakoby tenże zan’edbywał swe obowią­
zki pasterskie względem ciężko chorych i umierających pa­
rafian i odmawiał im pociech religijnych I ostatnich Sakra­
mentów. Górski posunął się nawet tak daleko, że swego dusz­
pasterza oczernił pod tym względem u ks. biskupa w  Pelph- 
nie, pomawiając ks. proboszcza że w  kilku wypadkach ludzie 
w  parafji zmarli bez Sakramentów św„ których ks. proboszcz 
rzekomo miał się wzbraniać im udzielić! Rozprawy sądowe 
Wykazały bezpodstawność tego twierdzenia i sąd skazał ob­
winianego za oszczerstwo na dwa tygodnie więzienia. Jak się 
dowiadujemy Górskiego oczekuje jeszcze jeden proces karny 
O podburzanie dzieci szkolnych do strajku.

— PUCK. (Powiększenie portu). W  Pucku od kilku 
duł rozpoczęto pracę około pcłvłększen;a . portu. Gruba po­
włoka lodu w zatoce umożliwia robotnikom wb Janie oali, cr - 1 

lun rozszerzenia bulwaru.
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Z całej Polsku
— * INOW ROCŁAW . (Żywcem spalona). W  Racicach u 

sołtysa Adamskiego ‘4-letnie dziewczę zbliżyło się do pieca 
w n eobecności rodziców przyczem spal.ło sobie sukienki, 
które doszczętnie na niej spłonęły. Dziecko tak s ę poparzyło, 
że po k Iku godzinach zmarło w wielkich boleściach.

— * POZNAŃ. (Nagroda dla urzędników). P. Adąmowi 
Tułysiewlczowi, inspektorowi kontroli skarbu w Poznaniu 
przyznało Ministerstwo Skarbu 200 miijonów marek nagrody, 
P. Włodz mierzowi Bojkowi, kontrolerowi skarbowemu w  Po­
znaniu i p Franciszkowi Bomberskiemu. kontrolerowi skarbo 
wemu w Bydgoszczy po ICO miijonów marek za wykrycie 
nadużyć, jakich popuściła się firma C. A. Franke w Byd­
goszczy zatajając przed dodatkowem opodatkowaniem spiry­
tus ł wyroby wódezane.

— * W ARSZAW A. (Obniżenie cen w sklepach). Przed 
stawlciele branży koniekcyjnej zgłosili się do wydziału wa ki 
z lichwą z prośbą o powstrzyman e przez władze rewizji i 
rozpoczętych represji z powodu uprawianej przdz kupców 
lichwy. Delegacja oświadczyła, iż przystąpiła do rewizji cen­
ników. W  najbliższym zaś dniu nastąpi zniżka cen na kon­
fekcję o 30 procent.

— *  W ARSZAW A. (Kongres nauczycieli), Młędzynarodo 
wy kongres nauczycieli szkół średnich odbędz e się w War­
szawie 28, 29 ’ 30 sierpnia. Na kongres przybyć ma z zagra 
nicy okoio 80 osób, przedstawicieli szkolnictwa średniego 
i wyższego państw europejskich. Program zjazdu obejmuje 
między innemi: stosunek szkoły śr :dniej do wyższej i niż- 
•szej, wystawy szkolne i zwiedzanie Warszawy i innych miast 
polskich.

— * W ARSZAW A. (Most ks. Poniatowskiego). Oprócz go­
towych już filarów dotąd z 4 przęseł mostu odbudowano je­
dno przęsło od strony. Pragi. W  r. bież. przewidywana jest 
odbudowa jeszcze jednego przesfa pozostałe mogłoby być 
również odbudowane w roku 1924, o ile znajdują się odpowie­
dnie fundusze w przeciwnym razie nastąpiłoby to dopiero 
w  roku 1925 a wroku 1926 dokonana byłaby reszta robót. W  
ten sposób ukończenie robót związanych z odbudową mostu 
zostałoby odroczone conajmniej o jeden rok i otwarc’e mostu 
nastąpiłoby dopiero w  końcą roku 1926, a nie w  końcu 1925 
roku, jak to ostatnie projektowano. Powodem krzywdzącej 
stolicy zwłoki jest brak funduszów, przewidzianych w  bud­
żecie Min. Robót Publicznych.

(Drogi wodne). Ministerstwo Spraw Wewnętrznych ma 
wkrótce zatwierdz'ć statut wielkiej spółki akcyjnej pod firmą: 
Drogi Wodne. Spółka mn na celu przeprowadzenie kanało­
wej sieci komunikacyjnej na terenie Rzeczypospolitej, a na­
wet w  Rosji. Urzeczywistnienie projektów w  całej rozciąg­
łości, jest naturalnie muzyką dalekiej przyszłość’, niemniej 
jednak należy z radością powitać powstanie takiego przed­
siębiorstwa tembardziej, że przewidziany kapitał będzie prze­
ważnie polsk'.

— *  LW Ó W . (Kwiaty biurokratyczne). Ciekawy swego
rodzaju dokument pokazywano we Lwowie. Oto na arkuszu 
papieru wartości przynajmniej 30 000 marek wypełniony był 
starannie szablon podatkowy, zaopatrzony w  pieczęcie, uwagi 
kilku urzędów i własnoręczny podpis prezyd. Neumana. Bvłrr 
to wezwanie do zapłaty za zużycie wody do polewania ogród­
ków. Rachunek opiewał na... n ecałe 4 000 (wyraźnie cztery 
tysiące) marek zolskich. Jeżeli nasi szefowie magistraccy 
muszą się w tak'e rzeczy bawić, —  nic dziwnego, że na 
ważniejsze niema czasu. Czyż nie nadeszła jeszcze chwila, 
by adm nistra. ję przystosować do zasad choćby najbardziej 
prymitywnego rozumu? Trzeba przecież zważyć że sc*k; 
takich nakazów płatniczych muszą woźni rozn’eść do najdal­
szych krańcach m asta. Czy ściągnięta kwota wystarczy, na 
jedną zelówkę dla woźnego? Jeśli nic, to po co sie bawić.

R o z m a i t o ś c i .
R Nowe nagrody pokojowe. Wstępując w  ślady Ameryka­

nina Boka, także pewien anglik z Bostonu- nazw skiem Filen-. 
wyznaczył nagrody po 1 000. 25Ó ; 100 funtów za najlepsze 
projekty międzynarodowego współdziałała, prowadzącego do 
zabezpieczeni pokoju i dobrobytu w  Wielkiej Brytanji i Eu­
ropie. Odpowiedź ma nie zaw erać więcej nad 3 000 wyrazów 
a musi być tak ujęta, ażeby jej praktyczne urzeczywistnicie 
mogło się rozpocząć przed 1 stycznia 1925 r. Udział w  tym 
konkurśie mogą brać tylko Anglicy, ale p Filene przygoto­
wuje podobne konkursy także dla Włoch ' Francji.

X Francja wysprzećana. Z Paryża donoszą że cudzo- 
z ’emcy robią coraz większe zakupy we Francji. Wykupywane 
są z Francji ni (tylko wina, materjały, samochody i towary 
manufakturowe, lecz także środki żywności, jarzyny, drób. 
barany, woły i kon'e.

Echo de Paris’* wzywa rząd. aby wystąpił z energiczną 
akcją przeciw temu wykupywaniu Francji. W  Bretonji. gdzie 
głównie wykupywane są jarzyny dla Hoiandjk odbyły się de­
monstracje ludności, która przeciągała ulicami, niosąc tabFce. 
na których widniały napisy: „Precz z paskarzamł!“ .

X Demokratyczne „czajniki** wyborcze w Ameryce. P i­
sma amerykańskie donoszą: Demokraci amerykańscy beda no­
sili na klapach surdutów male~,.czajnik” ' z aluminium podczas 
nadchodzącej kampanii wyborczej na prezydenta Organiza­
cje demokratyczne zamówiły już setki tysięcy takich czajni­
ków, Czajnik taki ma być złośliwem przypomnien’em skan­
dalu naftowego, który skompromitował czterech republikań­
skich m nistrów. Sprzedał! oni rządowe tereny naftowe na­
zywające się „Teapot Dome“  (czajnik) za łapówkę miliiarde- 
rowi Sinclairowi. ____________

Sprawy społeczno-gospodarcze.
Ulgi taryfowe dla eksportu.

Na wniosek p. ministra przemysłu I handlu na Komitecie 
Ekonomicznym Rady Ministrów o ulgach taryfowych na rzecz 
krajowego przemysłu, Minist. Kolei Żel. po szczegółowym

zbadaniu tej sprawy przez wszechministerjalną komisję (Skarb 
Roin ctwo i Przemysł) i zaopiniowaniu przez Komitet taryfo 
w y Państwowej Rady Kolejowej —  zgodziło się z w ażnoid* 
od 1 marca rb. zaprowadzić następujące ulgi taryfowe: 1) ta­
ryfę wyjątkowa nr. 1 na wywóz wyrobów z żelaza I stall, 
obowiązującą dotychczas tylko w  kierunku dc Rumunjl I 
Gdańska, rozszerzyć na wszystkie stacje graniczne, oddalone 
od stacji nadawczej powyżej 200 km.

Efekt finansowy: za 300 kim. płaciło się dotąa i90 fr. ca 
10 ton, obecn'e ^aś tj. od 1 marca — 145 fr. 2) taryfę wyjątKO- 
wą Nr. 2 na wywóz wyrobów z porcelany, szkła itp. obowią­
zującą dotychczas w kierunku do Rumunji. rozszerzyć także 
w  kierunku do Gdańska i Łotwy. Efekt finansowy, jako wyżej * 
3) Taryfę wyjątkową nr. V  na w yw óz przetworów naftowych 
obniżyć w  kierunku do Gdańska przeciętnie o 10 proc. 4) W  
taryfie wyjątkowej nr- VI na wywóz węgla i koksu zaprowa­
dzić następującą ulgę: a) na przewóz węgla i koksu w węglar- 
kach na udległość powyżej 500 khn. oblicza się przewoźne 
według klasy IX b. zamiast klasy VIII: b) na przewóz tych ar­
tykułów w wagonach krytych według klasy IX C zam'ast 
VIII. Ten sam sposób obliczenia stosować także w  obrocie 
wewnętrznym tj dla konsumu krajowego. Efekt finansowy: 
za przewóz węgła na odległość 600 kim. płaciło się 122 fr. za 
10 ton; będzie się płacić w  wagonie otwartym 110 fr. w kry­
tym 97 fr. 5) Do taryfy wyjątkowej nr, VII na przywóz rud 
żelaznych z Gdańska włączyć tejże inne rudy, np. ołowiu, 
cynku itp. 6) W  taryfie wyjątkowej nr. VIII na w yw óz drewna 
użytkowego, obrobionego i nieobrob'onego zaprowadzić ulgę: 
z ł  przewoźne na odległość powyżej 600 km. oblicza słę we­
dług klasy VIII a nie VII..Efekt finansowy: za 700 kim. płaci­
ło się 185 fr. za 10 ton; płaęlć sie będzie 150 fr. 7) Zaprowadzić 
nową taryfę wyjątkową nr 10 na w yw óz cementu do Ru­
munji i przez GdańsK. w  Którei -zamiast Klasy normalnej VII! 
przyznano klas* IX B Efekt finansowy: za bOO Kim. płaciło 
się 122 fr. za 10 t.; płacić się będzie 110 fr., a ponadto przy 
wysyłkach do Gdańska zaoszczędzi się fracht w  guldenach 
gdańskich. 8) Zaprowadzić nową taryfę wyjątkową nr. XL 
na w yw óz cynku przez Gdańsk; ulga polega na przeracho- 
waniu normalnej klasy taryfowej w  IV za całą odległość do 
samego Gdańska, przez co oszczędza się dotychczasowy w y ­
soki fracht w  guldenach gdańskich, pobierany osobno za 
szlak Tczew—Gdańsk,

O cenę boksu.
Z obniżeniem ceny za węgiel stał sie tańszym i koks gór­

nośląski. Jakkolw ek koks ten w pierwszej połowie lutego po­
siada nieco niższa od karwińskiego cenę, to jednak ze wzglę­
du na gorsze niedorównujące górnośląskiemu własności fi­
zyczne. kosztuje obecnie za drogo, co wpływa bardzo ujem­
nie na stan kuźnlctwa na teren e b. Kongresówki. (Na Gór­
nym Śląsku wszystkie zakłady wlelkop ecowe posiadają wła­
sne koksiarnle).

Egzaminy szoferskle.
Z Warszawy donoszą nam; W  związku ze zmniejszoną 

ilością zgłaszających się kandydatów na kierowców samocho­
dowych Wydział ruchu kołowego przy Kom. Rządu ograni­
czył dni egzaminacyjne w tygodniu. I tak w każdą $rodę od 
godz. 5 popoł odbywają s’e egzaminy z teOrji, zaś w  soboty 
o godz. 12 w  poi. ćwiczenia praktyczne.

O budowę nowej fabryki sprzętu telegraficznego i

Dowiadujemy się, że Min, śpr. Wojsk, zwołuje na dzieli 
28 bm. konferencję na której ma być omówioną spraw* 
stworzenia na terenie państwa polskiego w miejscu odpowie­
dni -tn pod względem strategicznym fabryk’ sprzętu telegrafi­
cznego i telefonicznego. Fabryka ta miałaby zaspokoić, po­
trzeby ministerstw spraw wojskowych, przemysłn 1 handli 
oraz kolei żel. Na konferencji omówiony zostanie plan tej fa­
bryki. warunki ewentualnego konkursu. jakość kopitafdw, 
które mogłyby być angażowane do nowopowstającego 
siębiorstwa.

Wyklęcie przez rabinat żydowskiego płsma.
Do wadomości ortodoksów doszło że organ Btmdu 

„Folkszeitung*’ sprzedawany był w  dni świąteczne, in. in. w 
sobty. Z tego powodu rahinat — na podstawie dezycji cen­
tralnego komitetu organ zacji ortodoksów wyklął wspomnia­
ne pismo.

W a rto ść  f ran k a  z ło t e g o
według ustalenia ministerstwa skarbu

d n ia  2 9  f t t ł .c g o  

C.3GC.00G mkp.
dnia 1 marca 

I 8 0 0 .0 0 0  m k p

f g i t ł d a  { p i e n i ę ż n a *

W arszatca, dnia 29 t.
lO-ts godzina p n e ip o t u  m ie m .

Do a ry  e ta n ó w  Z j e d n ........................................  9 200 -  0.245
F lo r łn y  h ou m dersk ie .................................
F ra n k i b e l g i j s k i e ................................• . . . . 3*30
Franki francuskie ..................................... 376
F ra n k i s z w a j c a r s k i e ............................................. 1-69 i
F u n ty  a n g ie ls k ie ........................................  89.450
K o ro n y  a u s i r y j a c k i e .........................................• 12S
K o ro n y  c z e s K i e ......................................................  360
L i r y  w ło s k ie  ......................................................  3 9 4
K o ro n y  norwejskle.............................• . . .
K ,,r iB v  d u ń s k i e ....................................
g 0 ru n y  s z w e d z k i e ..................................................
p0 larv kan ady jsk ie .....................................
p 0 y c z k a  z ło ta

Bon z,ot? ......................................................
ją, Ijonńwka
p0: yczka d o la r o w a ................................. ...

Gdańsk, dnia 29 2.
D ola* ’ .  ............................................................................. 6,82
Marka p o lsk a ........................................................................  C,63
P r/ e k a zy  na W a rs z a w ę ............................................  0,64  . . . ----

Drukarnia Pomorzka Tow Akc. Gradzigdt. 
Redaktor odpowiedzialny Ludwik Łydko

Pem orska C e ntrala S u ro w c ó w
U M J D Z l Ą D Z ,  ni ca Drobiowa nr 9 T e l e f o n  165

d o s ta rc za  w a go n o w o t »S64
m a te r fa l d r z e w n y : s to la rsk i, b u d u lco w y  I k lo c e  w  
stan  e  n ie o b ro b io n y m , s sk ło  o k ie n n e , w s o n o , ce«
m ent. c e g  y , p a o ą  d a c h ó w * , g w o td s le ,  s e i - z c  ecL
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G N I A Z D O  M I Ł O Ś C I
II  i o s ta to ia  se r ja  p . t  . T B A U G D J  1  O J C A " .  W s p a n ia łe  s tr e s z c z e n ie  

I  aarji u m o ż liw i t/ m  w s z y s tk im , k tó r z y  ja j  n e  w id z ie l i .  c a tk ow  to  z ro zu m ie n ie

Z  d n i e m  1  m a r c a  1 9 2 4  r ,

p* d w y i s z a m y  dodatek bieżący, obl egany przy so ład e  h pnłek 
niemieckich, o  d a l s z e  1 0 °/0, tak, że będ ie<iiy pob erali o g ó łe m  

=t za 1 zł, mk. przeawo;enną równowartość = = = = =

0 , 0 1 2  f r a n k a  z ł o t e g o
od hipotek na nieruchomościach, podlegających oenronie lokatorów, i

0 , 0 1 8  f r a n k a  z ł o t e g o
od innych hipotek.

KftmaEny Bank Kredytowy w Poznaniu
Instytucja bankowa prawa publicznego o pupilarnej pewności

8179)

Biaia Oberż) z« Wisła
W  sobotę dnia t mar^s br.
„d go izmy 6 toj pooząuszy

W  e ik i Bal Maskowy
O ho.ny udział uprasza
f i l  ll| J S a ł c Ł T H « k l .  g o sp o d a rz .

|| llesliiiirifjł J ą ?  Ssiii“ |
= rifcnrnannnni TnywiHTnaBaffiBBBSBaamrnanm |
| ^  sobotę  dn ia  i  m arca  br. 1

|  * *  kiszki z  kapusty
i  s s i  Loksl otwarty do 6-to j rana, =ee 
= O csny o d z ia ł  uorasza 
i  8177, goip  M t  F l o r c z a k .  =

Odpadki

szpagatu
k u p u j e  w n m ie is z y c h  
i w ęk szy ,.h  ilo ś c ia ch

Drukarnia Pomorska

IM? ęiność iiapole
p o c z t a  T r z e b r a y k ,

p o w . ch e łm iń sk i, 

p o a z o  k u j e  

od  1 k w ie tn ia  br.

szwatoała
z  p o m o c n ik ie m  do za- 
r o d o w e f o b o ry  i aam otn .

orrodowego
o  i 1. I I I  b r. lub p ó źn  e j

8 i a > u n  p a n i e n ­
k a  t r e l j l a n k a  zn a ją ­
ca  g o s p o  is r s tw  o  i ku - 
c h n ą  ca m is  •  ^ d o m ^ m  

■i i z e ó m ' p o w a u k o j e  
p o « a < ł r .  -  Z g ło s z .  o' 
G łosu  Jtto a p o d  n r. 9356

E k s p e d je n tK a -
d e k o ra to rk a

l a  aita, s d łu g o le tn ią  
p ra t  y k ą . k a a j e r k a  
c ra « p a n i e n k a  d e  
p a k o w a n i a ,  o b zn a j

, m ona  d o » ł a  <n e  ■ p ra ­
c ą  p u m  . ni ą, le c h o ą  
S i* r g l o i  6. w ra z  p o d a ­
n iem  ś w ia d e c tw  |818i 

S z m e r h s l  i R o z n s r ,
I G i u d t , W y o ic k  S go  2/4.

! P o s tu  u ię  a o  in te ­
resu  o b u w ia  |9261

d z ie ln ą  
: •

L o k a l  t o k r i e  o g  n » > .  b b s

|iiiiiuiiimuiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiniiiiiiiiiummiiiiiiiiimiiiiiiiiniii

iew burakówSi
żóity i czerwony Eckerndoifski 

p o l e c a

Bronisław Murawski
C ł r u d z i ą d z  i Ł a s in .  81 23 !

Do dostawy w marou w partjaoh wagon. 

8127] kupujemy

kartofle jadalne 
i rychliki

(K a is e r k r u u e , In d u s t r ie ,  R ó że , A lm a , 
B i la ,  U p  to  d a le ,  H la u e  N i e r m )  ze  
n a ty o h m . z a p ła tą  n a  p o d s ta w ie  t r w a le j  

w a lu t y  1 p ros  m y  o o f e r i y ;

W r ó b l e w s k i  I S k a
ziedropłody - H ydgoar.cm

ni. Bniadockioh *Sz Telęfon 71 i 72
cdi t.l.gr- ,Zboto“.

cZ w u b y 3
Zginał ł,;? Wk
w i t j i  p e  L o ty  sześć .o - 
n iie  ączu y  w i l k  c e -  
m n y . Z n a ia tc a  z e ch ce  
ł.v .ró c  ć  z s  w y n a g r o d ź  
K u n ter  ..-tyń i ka 1. 9359

j e d y n e  w  P c l s c c  w ydawane 
pism o m ,e s .ę c :n e  dla Am eryki.

„ Świat-1 Pyaw da" Jest plumem nle- 
zawlslem , śelśle bezpartyjnem , lą- 
eząeem z Po lską  rodakuw z Ame- 
p y a l ,  Kanady, B razyljl 1 Argentyny. 
Posiada około 60.000 ezytc lm ków  w  
Am eryee 1 w  Pclsee Jest ulnblonem 
pismem Po laków  amerykańskich, 
ponieważ posiada naaer a rozm aeo- 
ną 1 ob fitą  treść, redagowaną w za 
pełn e odmiennej form ie Jest rów ­
nież najtańszem p‘ smem w  Polsoe.

Do nabycia w

Drukarni Pomorskiej
Towarz. Akeyjne w  G r u d z ią d z u .

Mlocariia s s
jslc n o w a , n a as jąoa  s ę 
na  w ię k s z y  ł ą t e k  ns 
s p r z e ia ż ,  lu b  za m ien ię  
na m n e js zą . P o ś r e d n i­
c tw a  p o żą d a n e  9 1.6 

Marchlewski, 
C m  o ś .e , p. N o  w yd w ó r, 
p o w  L u b a w a  (P u m  t 
' t a e l a  hol. J a  i ie lu ik  

lu b  R a d o m n o .

Di, spriedaula
c z e r  < o o a  p lu s i kanapa 

; K o s z a r ro w a  8 ' I  p. pr.

i s Z E K L O N O
d o  s p r r s d a o i a  

M u ro w a  7. ,6355

S yp ia lu a
i d o  sp rze d a n ia  u l P a ń ­

ska  25 I I  w e ś c i s l p  1

Werlyko z lustrem
I n a  s y r z e d a ź  i9358 

u l. G ro u lo w a  44, I I .  p.

Barak drewniany
n s łą c e  T u s z e *  sk ,e j, 

wózek ręczny 
na e p r z s ja ż  Zgtos/.e- 
n la  p rz y  i n ie  |9357 

Szalf*) liski 
o b e rża  w Tus i ewi e

Ma sprzedaż:
It l i i i  i i  z u atracaim 
•  i s f a  d o  rzeczy , 
o m y  w  “ l l  a  z  iu atrem

M A Ł E  T A K P N O  
G ru d im d z k a  58. IU560

P I F . N
p r z y b t ą k a ł  * 1%
D o  o en ran ia  za  zw  ro ­
tom  k o a z tó w  w  3  on  ach 
w p r ie c iw n y in  r « ,  e 
p r z e c h o d z i n a  n >ją 
u lzR i o ść  9363

K o ś c ie ln a  15 111 p.

D u ż e  In s tro , w e r -  
t j  I w (m a h o n io w e ) i 
s ta re  l o ż . o  z  m a ­
te ra c e m  d o  s p i z e d

C h eN m ń sk a  86, p o lw ó -  
r/.e I I  w e  śc ie , I I  p, pr.

P r y w a tn e  o b i a d y
w y n a .e  s ię  i93 66  

u l K o ś c iu s zk i 5, I I  p „ l.

Miody pies
c z y s ta  rana ( j a  i Tuk) u o  
s p iz e d a n ia  i9367
P la c  23 S ty c z n ia  9  I  p.

O b i a d y pn,waineV u IUU | mmmiMim
ta n ie  i w y b o rn e  

w y  d a je  z dn iem  1 m a rc a  
ul .N adgóroa  52/53, 
I I I  w e j- c ie  na pr

W szyscy v . f * T ; u n kaw ę słodowa ^  
„ W A L T O P O Ł ^

bo jeet Da|lepsią na.tańszą 
w a i a :u  nispraewyizzoną

Fitryka wyro&ew siodowycii ,MALI0P0L‘
K a r t u z y  P o  orze., 7*71

I Y '  i kat. 16, tysU m brow -
IBłII ning 6 stre. jak so­
w a  mmprzo l»ż ZgłoRBm^ią 
pod nr, 036tt do Ułosa Pom.

iManeż
u c e n y , b. d u b r te  u tr z y ­
m an y u a  z p r s e d i i i

Pierzyński

)  P u z u d y  (

Dzielnego tuchliwego

penc. o M i e p
d o  p isań  a  g o  le i  f ir m o  
w y c h  p o s z u k u j e

P. M arsch to r
P la r  23 -go  R ty c rn ia  18.

Sztandary
d la  s to w a rz y s z e ń , k o r ­
p o ra c ji, pu łk ów  i m ło -  
d ’ e ż /  s z k o ln e j [8152

Fdorvka Sztandarofi
Jul) Zlmnisz. Poznań.
ul. Podgórna ló. LL piętro, 
wmjflci* i. pl Swi^tokrzT* 
skiego Na źądftme p r iM jit  

tlę hosmtoryft.

r s n '

batw.L' 'lUasaas
M O ^ N A N

Przy jiakdpis e m u ls j i
zważaj na znak ochronny

P r z y  c i e r p i e n i a c h
serca, nerw ów  i reum atyzm u  

uż w ać winien każdy

k p e l i  kwasowęglowych 
„ A L A  M A ”

W yt* óruf:

Bracia Mackaila I . A. w Pozn^ a
d o  nabycia we w s r s ik ic n  apU kacn i droger acli.

l i  S z m a t y

asysta oo csyS’<cio-
uia mai*y« ;upu- 
)o w moioMsych i 
większych lościasn

Drukarnia Po m o rsk i. I

od l . T r i  Z g  lo s zs n ia  
a l  D l n g s  z,Oa.

p“ i"; p o k o ju
u m eb i. o-l z a ra z  w o k o ­
l ic y  P la c u  23 S ty c zn ia . 
L a s s .  ik ło s z ,  a o  G łosu  
P o m o rs k , pod  nr. 9255.

W ę g i e l

g A r n o ^ ą s k i
piei rszfcj jakości po ceia^h ściśle 
kopalnianych hurtowo i detalicznie

8017 poleca

M  M l .  J. ŁOTYSZ i S t
B l a r e :  n l.  M i r k l e w l m  S M i d i i l r a :  
a l .  b a A k le w ie / a  o b o k  Ł a ź n i  m ie j s k ie j .

■ Miłe, zajmujące i pożyteczne
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1. Wielki Król, powiejtć dziejowi 
/ Cr,a8 w Stelana Haiorepo — Aleksan­
dry L e sn e w sk ie j..............................

2. Historja o Janaszu Kor­
czaku, — j. |gn. Kraszewskiego 
z ocasuw jana Sobieskiego . . . .

3.

4.

5.

6.

Dwa Skarby, powieść z życia 
Polaków w Ameryce — P. Kogali

Oblężenie twierdzy Gru­
dziądzkiej, powieść Bergla

2 mych wrażeń 
■•ytdł, _  Ks. prob. Łęg1

wrcjeir

Rachunki Roln ik a -P rak -
ftyka przez M Pacoszyńskiego, za- 
przye ęcouego rewizora ksiąg, autom 
wielu prac rolniczo-handlowych

1.500.060 m*.

U00.000 mit.

1.200 000 mk.

250,000 mk.

600.000 mk.

1.0011.600 mk.

i
Powirści te wzgl. oplay nasyć można bez. 

pośrednio w  „wydziała wydawniczym" mb za 
zaliczką poc iuwa a dołączeniem kosztów prze­
syłki I opakowania. >

113
i

[ 1

£

i

1

*1
m
3

3

m
i

m

o
ID

£

$9
a
19

a
M
9

a
B
fl
1

Drukarnia Pomorska
T«l. 501 51. W y d z ia ł  W y d a w n icz y  Teł. 59 s 61.
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